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KINO-TEATR

C Z A R Y
w P io trkow ie

Dziś w ystaw iam y jednocześnie z W arszaw ą najw spa­
nialszą polską kino-operetkę p. t.

Pani minister tańczy...
W gl. r. T. M ankiewiczówna, A. Żabczyński, M. Ćwi­
klińska, J . Orwid, M. Znicz, S. S ielański, K. Tom i inni 
Ceny miejsc pomimo kosztownej dzierżaw y zwykłe

Nad program: „TYGODNIK AKTUALNOŚCI”
Początek o godz. 5 p.p.» w niedziele i święta o godz. 3 po poł.

KINO-TEATR

N O W O Ś C I
w P io trk ow ie

Królowa polskiego ekranu JADWIGA SMOSAR- 
SKA oraz WITOLD ZACHAREWICZ w filmie p.t.

B A R B A R A  R A D Z IW IŁ ŁÓ W N A
emocjonujące obrady sejmu piotrkowskiego 

W obec wysokich kosztów ceny miejsc od 80 gr.

Początek o godz. 5 p.p., w niedziele i święta o godz. 3 po pot.

Litw ini s ys te m a tyc zn ie  n iszc zę  
s zk o ln ic tw o  p o ls k ie

V TYLŻA- 2  Kowna donoszą: „Amzius' 
artykule Petraikisa dowodzi, że Polacy

ja d a ją  rzekomo w Litwie 16 szkół z 23 
li ^Pietami, w których pobierać ma naukę 
Ä.IOOO dzieci. W  odpowiedzi „Dzień 
tylk stw‘erdza, że Polacy mają obecnie 
* , .° U szkół początkowych, w których
V nauk? zaledwie 299 dzieci polskich.
V Krótkim okresie 1926, gdy istniała wię-

Sw°b°da w zakładaniu szkół polskich, 
Ń’i к wynosiła 76 z 4200 dzieci.
t ó d2ien7  tłumaczyć — pisze „Dzień 
14 . 1 ‘ ~  dlaczego tak fatalnie zmniejszy- 
^  “°ść uczęszczających do tych szkół. 
ttyY  У ° tym powiedzieć coś tysiące na- 

rodaków, którzy na własnej skórze 
b 2uu skutki tak zwanej klauzuli pasz-

Rvr^i’t • l GA. E Kowna donoszą: Stale zmniej- 
się stan polskiego szkolnictwa w 

fcio 1C £г.°2  ̂ dalszem uszczupleniem. Ostat- 
rodzice kilkorga dzieci, uczęszczają-

bilion żydów może znaleźć
»mieszczenie na San Domingo

i , ? r\ Howard Blake, który wtaśnie powrócił 
t ^ . ci¥zki do Indyj Zachodnich (Antylie), 
wT., dłuższą konferencję z prezydentem re- 
O  San Domingo, Rafaelem Trujillo. W 

tej omawiano sprawę imigracji ży- 
% h] . ^ o p y  na San Domingo. Prezydent tej

- _____  _  ̂ __  ________
»HjjJ1. b iliona imigrantów żydowskich i przy- 
w j j ?  bałdemu z nich farmy 30-akrowej, 
br. в? ,0  ̂ Podatku prze« pierwszych pięć lat.

miał się zgodzid na wpuszczenie do

lie Blak.e obliczył, że sprowadzenie i osadze-
r°H każdego takiego żydowskiego imi- 
“Ç^zie kosztowało tysiąc dolarów. 

V t / a osadnictwa żydowskiego jest obecnie 
l* \ę-a,c“ Prezesa kongresu żydowskiego, rabi- 
% *>>  który prowadzi korespondencję z pre 
i% a ь ^ j i l l o  i ma niebawem wysłać spe- 

{°a i *  ekspertów na San Domingo, 
zbada stosunki na miejscu.

P ó tTO RA ROKU WIĘZIENIA 
Łó P0RW ANIE DZIECKA

4bvi ■ ^  sadzie okręgowym w Łodzi 
V v a ,Slę rozprawa przeciwko Joannie 
^dz 'e> bohaterce głośnego w listo-
GoJjl r* yb. porwania dziecka małżonków 
W [ r8* * . Matusiakówna służyła u 

®rgów kilka miesięcy i uciekła, pory- 
? 2lec °̂> za które zażądała tysiąc zło- 

UPU> Sąd okręgowy ogłosił wyrok, 
Pć|to^ cy 22-letnią Matusiakównę na karę 

ra roku więzienia.

V rząd japoński
« ГУ nr л Cesarz przyjął ministra Hayaszi 
?• U , 2e. ,t a w ił  mu listę nowego rządu. Li- 
^ iö e t  zaaprobowana przez cesarza. 

gen' Hayaszi rozpoczął urzędować 
w g°^z' 11.30 rano. Koła polityczne, 

;%eg0 ^ ^ asa>.komentują przychylnie skład 
u’ uważając, iż jest on wyrazem 

Ы osi^0ni4tej pomiędzy kolami woj-
й ^  ko? ^ orstim ‘ a  kołami przemyslowy- 
fr ^  zai ■ zbliżonych do rządu, prząwidu- 
i cją oh 8 on Przede wszystkim reorga- 
* 4  йяЧ|Г011У narodowej i załatwieniem bud- 

,  epnie na porządek dzienny wejdą 
v ^graniczne. “ '

cych do szkoły polskiej w Bobtach, otrzy-1 skiej i posiania do szkoły litewskiej naj- 
mali nakaz wycofania dzieci ze szkoły pol- 1 bliższej miejscu zamieszkania rodziców.

-y j

O statnie o b fite  opady śn ieżne spow odow ały tru dn ości komunikacyjne na szosach .

Nieznana łódź podwodna
storpedowała rzą d o w y statek hiszpański

MADRYT. Z Malagi donoszą, iż nieda­
leko od wybrzeży pomiędzy Nerja a Tor- 
rox łódź podwodna, której przynależności 
nie stwierdzono, zaatakowała parowiec 
hiszpański „Delphin“, który powracał do 
Malagi z ładunkiem towaru. Na krótko 
przed tym ponad parowcem krążyły dwa 
samoloty powstańcze, które zostały jednak 
że zmuszone do wycofania się ogniem ka­
rabinów maszynowych znajdującego się w 
pobliżu hiszpańskiego krążownika. Łódź

podwodna rzuciła dwie torpedy, które po­
ważnie uszkodziły statek. Załogę i ładunek 
jego udało się uratować.

*
MADRYT. Rada obrony stolicy komu­

nikuje: Powodzenie ofensywy na odcinku 
Aranjuezu pozwoliło zająć wojskom rządo­
wym nowe pozycje pomiędzy Bastida a fa­
bryką broni w Cigarral. Na innych odcin­
kach frontu dokoła Madrytu panuje spo­
kój.

Sytuacja aa terenach powodziowych 
w Ameryce wciąż groźna

NOWY JORK. Z Cairo donoszą, iż 
wezbrane wody Missisipi stale siê  podno­
szą. Zaledwie 15 cm oddziela ich poziom 
od wierzchołka drewnianych barykad, 
wzmocnionych workami piasku, które 
wzniesiono na szczycie biegnących wzdłuż

rzeki tam. Kierujący akcją ratunkową uwa­
żają, iż sytuacja jest bardzo poważna. We­
dług ostatnich oficjalnych danych, w kata­
strofie powodzi zginęło przeszło 400 osób. 
Milion mieszkańców zalanych terenów ewa 
kuowano.

ino t t i o i i iw  s w i r o
NOWY YORK. W warsztatach zakładów 

samochodowych Chevrolet przed kilku dniami 
— jak wiadomo, wybuchł strajk okupacyjny. 
Podczas próby usunięcia strajkujących z war­
sztatów doszło do bójki i w ym iany strzałów. 
Kilka osób zostało rannych, w tej liczbie jed- 
na ciężko. Istnieje obawa, iż dojdzie 'do poważ­
nych starć w  Detroit i w. innych miastach, 
gdzie znajdują się zakłady General Motors co, 
o ile  dyrekcja tego towarzystwa będzie usiło­

wała przeprowadzić swój zam iar otwarcia i u- 
ruchom ienia:wszystkich' strajkujących warsz­
tatów.. We Flint, w  stanie Michigan, znajduje 
się .obecnie .1200 gwardzistów narodowych, 
uzbrojonych w karabiny, bomby gazowe i  ka­
rabiny maszynowe. W -wypadku, gdyby do­
szło do poważniejszych incydentów i bójek w 
warsztatach, żołnierze m ają. rozkaz interwe­
niowania. — V  •

Pogoda na środą
Wedlu e przewidywań meteorologów jesa* 

cze przez kilka dni Polska bedzie miała mroźną 
pogodę choć przeszła jiiż przez maksimum m:o 
zów. Już obecnie daje sie stwierdzić nieznaęi* 
na tendencja do zwyżki temperatury, choć o 
zdecydowanym ociepleniu narazie nie może być 
mowy.

W dniu dzisiejszym w dzielnicach zacho* 
dnich bedziemv mieli dalej zachmurzenia z Oi>a 
dami śnieżnymi Pogoda oaogół mroźna Umiar 
kowjne w iatry południowo - wschodt.le i 
wschodnie

Francja dozbraja sią 
gw ałtow nie

PARYŻ. Izba Deputowanych obradowała 
w dalszym ciągu nad interpelacjami w spra­
wie obrony narodowej. Komunista Gitton o- 
świadczył, żo stronnictwo jego nie będzie si« 
domagało redukcji сгазп służby wojskowej, li­
cząc się z potrzebami obrony narodowej. Na­
stępnie zabrał glos minister Cot, który stwier­
dził, że ilość samolotów, których można uży­
wać w pierwszych lin iach powiększyła się O 
17 proc., zapas amunicji o 50 proc., uzbroje­
nie zaś do 70 proc. W ysiłek żadnego państwa 
w kierunku dozbrojenia powietrznego nie mo­
że być porównany z tem, co uczyniła Francja 
w ostatnich 6-ciu miesiącach.

LOSY POLSKIEJ W YPRAW Y 
WYSOKOGÓRSKIEJ W  ANDY

WARSZAWA. Polska wyprawa wysoko­
górska w Andy przesiała z obozu w Nacimiinto 
następujący korcmikat z dnia 4 styczua 19.Î7 
roku: Wyprawa andyjska w dn. 28 grudnia 1936 
r.c!ku rozpoczęła karawana (złożona z 4 a lo b r 
stów. 4 mulrrików j 25 zwierząt jezdnych i ja* 
czi.Tch) dluei przemarsz przez teremv górskie 
Kordyiierów Jm najwyższemu ich masywowi, 
położonemu na pograniczu Argentymy i Chile. 
Posuwaiac' się systematycznie w glab gór. u- 
czestmcv wyprawy weszli dla celów topografi­
cznych na wierzchołek Cerro Bayo (ok 5000 m) 
— z którego oo raz pierwszy z odległości ok .50 
km w linii powietrzi/ei mogli ujrzeć potetne 1 
nieznaczne szczyty, mające być celem Ich a u '  
ku. a mianowicie Nevado Pissie wspaniały ma­
syw lodowcowy, jeden z najwyższych w Ame' 
ryce. oraz Tres Cruces urwisty, ośnieżony » 
zadodzoi.y wulkan. Szczyty te wznoszą 51« 
przeszło 2000 m ponad swe otoczenie t należą 
do najwspanialszych, a zarazem zupełnie nio* 
znanych gór andyjskich.

Powiat frysztacki najwięcej 
dotknięty klęską bezrobocia

MOR. OSTRAWA. „Gazeta. Górnicza“ za­
mieszcza statystykę bezrobocia rw Śląsku Cie­
szyńskim, z której wynika, iż najwięcej bezro­
botnych — 6820 — liczy powiat frye-ztacki, za­
mieszkały przeważnie przez ludność polsiką.

KRÓLEWSKA REWIZYTA
BRUKSELA. Przybył tu król szwedrfki Gu­

staw V i  rewizytą do króla bedgij-sfkieg-o, który 
w roku u/b. odwiedził ■ Szrtckhołm, Ulice stolicy 
Belgii przybrały odświętny wygłąd. Na wszyst­
kich domach wywieszono flagi o barwach bel­
gijskich i srwedzküch.

Chińczycy rozstrzelali 
Piatakowa i towarzyszy
RYGA. Sowiecka agencja tei-egarficzma u- 

rzędowo zakomunikowała wiadonvo«ó, że Okazani 
dnia 30 stycznia uczestnicy „trockistowsJciego 
równoległego centrum“ zostali rozstrzelani o 
świcie dnia 1 lutego. Pomiędzy nazwiskami roz­
strzelanych figurują: Piatakow, Serabriakow, 
Mura Iow, Drobni«, Lifszyc, Bogusławski, Knia- 
zek, Ratajczak,.Nonkin, Szestow, Tuarok, Puezyn 
i G ras ze. O świcie wyprowadzono skazanych s 
cel na podwórze więzic*m«, gdxi* stał jtti pod 
bronią specjalny oddział egze&ucyjny GPU., 
składający się z 13 Chińczyków. Dowódcą tego 
oddziału jest Łotysz Petereon, znany w Moskw;* 
j>od przewisfciesn .Д е-ta z bródką“.



Str. 2. Środa, dnia 3-eo lutego 1937 r. Nr. 3J-

Inwestycje są bodźcem dla rozwoju życia 
gospodarczego. Zastój, jaki zapanował w  sto­
sunkach gospodarczych zarówno zagranicą, 
jak  i w Polsce, wywołany był właśnie brakiem 
ruchu inwestycyjnego. Inicjatywa prywatna 
zamarła. Miejsce jej zająć musiała inicjatyw a 
rządów. W wielu państwach rządy rozpoczę­
ły stosowanie na większą skalę robót inwesty­
cyjnych, jako środka prowadzącego do sztucz­
nego ożywienia koniunktury. W roku ubieg­
łym podjęto zwłaszcza inwestycje dozbrojenio- 
we, dzięki którym nastąpiła w  tych pań­
stwach poprawa w  produkcji i zatrudnieniu, 
zwana koniunkturą dozbrojeniową. Oczywi­
ście koniunktura taka może być obliczona je­
dynie na krótką metę, gdyż po wyczerpaniu 
programu dozbrojenia musi nastąpić ponow­
ne skurczenie się produkcji. Tym niemniej sa­
mo ożywienie gospodarcze, wywołane nawet 
tego rodzaju inwestycjami, przyśpiesza proce­
sy gospodarcze i wzmaga obroty wewnętrzne, 
dzięki powiększeniu dochodu społecznego. To 
też w ślad za tym następuje wzrost konsumeji, 
co pociąga za sobą już naturalny wzrost zapo­
trzebowania na różne towary, a  więc i wzrost 
produkcji.

Jednocześnie niemal na rynkach między­
narodowych zaznaczyła się popiawa koniunk 
tury dla rolnictwa światowego. Oba te czyn­
niki sprawiły, że poprawa gospodarcza niejako 
„umiędzynarodowiła się“. Niemal wszystkie 
państwa zwiększyły swój import, a  wskutek te 
go wzrósł i eksport.

Te oznaki poprawy gospodarczej zaznaczy­
ły się wyraźnie i w  Polsce już w  roku ubieg­
łym. Wystąpił więc wzrost konsumeji wraz z 
powiększeniem się dochodu rolniczego, co po- 
ciągnęło za sobą zwiększenie się produkcji i 
stanu zatrudnienia. Poprawa koniunktury, 
która w Polsce wystąpiła w o wiele mniej­
szym zakresie, niż zagranicą, ma jednak tę 
dodatnią stronę, że oparta jest o naturalny 
rozwój gospodarczy. Dla przyspieszenia jej po­
trzebne są bodice, których role najlepiej speł­
n iają roboty inwestycyjne. Muszą być one jed­
nak planowo dokonywane, aby mogły wywo­
łać w dalszym ciągu rozwój gospodarczy. Cho 
dzi mianowicie o to, aby dokonywane były te­
go rodzaju inwestycje, które stwarzać będą 
warunki dogodne dla samoistnego powstawa­
nia ińwestycyj z inicjatyw y prywatnej. Z tego 
też względu konieczne było ułożenie planu in­
westycyjnego na kilkuletni okres, w  którym 
przeprowadzone byłyby inwestycje według 
hierarchii potrzeb gospodarczych kraju. Uło­
żenie takiego planu, zapowiedziane przez rząd 
już w roku zeszłym, zostało ostatecznie doko­
nane-po uzyskaniu przez Polskę pożyczki fran 
cuskiej, która aczkolwiek idzie na podniesie­
nie obronności kraju, tym niemniej łączy się 
z całością planu inwestycyjnego.

Plan inwestycyjny uchwalony prze* Radę 
Ministrów jest tak pomyślany, aby inwesty­
cje czysto gospodarcze wpływały na podnie­
sienie obronności kraju, a konieczne inwesty­
cje dozbrojeniowe przyczyniały się do przy­
spieszenia rozwoju gospodarczego. Z tego też

względu projekty obu ustaw  traktowane być 
muszą jednocześnie pod kątem przyspieszenia 
rozwoju koniunktury gospodarczej w  Polsce i 
podniesienia potencjału obrony Państwa.

Plan inwestycyjny opracowany został na 
najbliższe cztery lata . W roku bieżącym na 
cele inwestycyjne przeznaczono kwotę 264 mi 
liony złotych. Suma ta podzielona została na 
sfinansowanie robót, które uznano za koniecz­
ne dla ułatwienia rozwoju inwestycji prywat­
nych. Przede wszystkim więc w hierarchii tej 
wysunięto na czoło inwestycje drogowo-komu 
nikacyjne, elektryfikacyjne, gazyfikacyjne 
oraz scalanie i parcelacje gospodarstw rol­
nych. Wszystkie vego rodzaju inwestycje 
stwarzają dogodniejsze warunki dla rozwoju 
życia gospodarczego, bo naprzykład zelektry­
fikowanie pewnej połaci kraju ułatw ia założe­
nie w tej dzielnicy nowych warsztatów rze­
mieślniczych czy przemysłowych. Tak samo 
budowa dróg, kolejowych czy szos i mostów, 
ułatw iając komunikacją pozwala na szybszy 
transport towarów, dzięki czemu mogą pow­
stawać w ośrodkach kraju o lepszych drogach 
nowe przedsiębiorstwa przemysłowe, czy han­
dlowe. Następuje więc poprawa wewnętrz­
nych obrotów handlowych. Takie same znaczę 
nie posiadają budowle śródlądowo-wodne, roz­
budowa lin ii telegraficznych i telefonicznych, 
gazyfikacja itd.

Kwota potrzebna -ną sfinansowanie tych 
inwestycji ściągnięta będzie z rynku t. zw. 
sztywnego, a  więc z Zakładu Ubezpieczeń Spo

Zecznych itp. W  ten sposób pryw atny rynek 
pieniężny nie zostanie obciążony konieczno­
ścią finansowania inwestycji, prowadzonych 
przez Państwo i będzie mógł narastające na 
nim wolne kapitały obracać na inwestycje 
prywatne. Jest to bardzo ważne ze względu 
na zapewnienie życiu gospodarczemu dalsze­
go rozwoju już po dokonanych inwestycjach 
państwowych. Państwowe instytucje finanso- 
wo-kapitalizacyjne, jak  ZUS oraz Państwowy 
Zakład Emerytalny itp., które lokować będą 
gromadzone przez siebie kapitały w państwo­
wych obligacjach długoterminowych, bez trud 
ności pokryją kwoty potrzebne na realizację 
planu inwestycyjnego.

Fundusz w kwocie 1 m iliarda złotych, jak i 
uchwalono przeznaczyć w postaci dotacji na 
rzecz Funduszu Obrony Narodowej, utworzo­
ny zostanie z wpływów pożyczki francuskiej 
oraz z operacji kredytowych Państwa do w y­
sokości 500 milionów złotych. W  ten sposób 
przy nienaruszaniu wewnętrznej równowagi 
rynku linaniowego przeprowadzać będzie mo­
żna cały czteroletni plan inwestycyjny oraz 
prace podniesienia obronnoici naszego kraju.

Nie ulega wątpliwości, że tego rodzaju p la­
nowe prowadzenie ińwestycyj przynieść musi 
wybitnie dodatnie skutki gospodarcze nie ty l­
ko przez ożywienie produkcji podczas wyko­
nyw ania tych robót, ale i przez wypełnienie 
wielu braków w naszej strukturze gospodar­
czej, co przyczyni się do wzmocnienia działal­
ności naszego organizmu gospodarczego.

z  sowieckiego radia
W  pi%telk 29 styczn ia r. b. około godstf 

10 wieczór liczni radiosłuchacze mieli spe^" 
noać wysłuchać długiego sprawozdani* 
U kraińskiego Zjazdu Rad, w ygłoszonego , 
stac ji nadawczej Len ingrad w języku P- 
skim . .

Całe t o  s p r a w o z d a n i e  b y ło  j e d n ą ,  skaw* 
l i c z n ą  n a p a ś c i ą  n a  P o l sk ę ,  Speakenka 
żywała wprawdzie wyrazów „Polska“ ‘ 
..rząd polski“, lecz om ijała je  wyrażes' 
„obszarnicy polscy“, lub „panowie polsO' ;• 

Ja k iś  mówca na zjeździć, hucznie 
wany, mówił obszernie o nowej ко 
„drogiego S ta lin a“ i co ona daje  narw0” 
porównując wciąż ze stosunkam i w

Dla słuchacza polskiego nie było to ". 
zbawione humoru, gdy słuchał niepravvd«f 
dobnych wprost bredni o obecnym 
w Polsce, napastliw y jednakże ton i 
ność kłam stwa oburzyć m usiała niew^tp*1* 
każdego, kto mógł słowa idące z głośnik* r  
równać z otaczającą go rzeczywistością.

C iek aw e  b y ł o  c y t o w a n i e  kilkakrotne 
n e j  p o w i e ś c i  „ G ryp a  s z a l e j e  w  NaprafiCi[ 
j ak o  d o w o d u  o g ó l n e g o  s t a n u  r z e c z y  w  P0"
Z d rug ie j strony ciekawe było równie* 
w tarżane wielokrotnie, nieznane doty®y|j 
w  Sowietach hasło: „Obrona Ojczyzny (el ' 
jee t św iętym  ( ! )  obowiązkiem

■ г ч и
A udycja była przeznaczona n iewąłpi^ 

dla Polaków w Polsce, którzy wedle----- - — --------—
powinni uważać, że ich Ojczyzna 
m ieścić w ramach Związku Rad. 
o  tym  dobitnie przeprowadzona ostra PrJ 
m ika ze znanym publicystą Ryszardę® 
gą, który od dłuższego czasu zarzuca S<>*\ 
tom zaborczy im perializm . A rtykuły 
da W ragi drukowane były w  pismacb r .  
ekicih („B unt Młodych“) , których na Vе 
niikt w Rosji n ie czyta,

Sowiety, upraw iając taką  propa?#̂v 
przez radio w  języku polskim, tłum ach 
że n ie n ad a ją  tych audycyj dJa

mat"» , 

«Г zw:?*3

---------- —........ ........ -....——---M-----  ,r r ‘ '4 ' . T
M o m en t  я  ćw i c z e ń  o b r o n y  p r z e c iw l o tn i c z e j ,  j a k i e  o d b y ł y  s i ę  o s t a t n i o  w  S t o ck h o lm ie .

W g ł ę b i  w i d a ć  g m a c h  o p e r y .

lecz dJa Polaków, zamieszkałych w 
Rad. ..j,

W ykręt ten jednakże dem askują y r j t ^  
przytoczone wyżej okoliczności. л

I s t n i e j e  p o d o b n o  j a k iś  pak t o  
w  e t e r z e .  J e ś l i  S o w i e t y  g o  n i e  d o ch^ *L  
n i e  z r ozum ia ł e  j e s t ,  d l a c z e g o  P o l sk a  «** ^  
a g u j e .  W sferach  kompetentnych zwTaC’j£ 
uw agę na to, że Polska mogłaby równie ® 
brze nadawać przez radio odpowiednie 
dycje  w  języku rosyjskim , tłumacząc się r% 
nież, że nadaje je  dla swoich dość l i^ 'L . 
obywateli!, używających tego jęayka. A®, 
dycye tak ie  na pewno byłyby в kichane P 
m iliony obywateli Sowietów.

IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII
Dziś masz być tu, a jutro tara,

Jechać, załatwić, być spô \ 
tern; Swych spraw pilnuie 
wszędzie sam, Bez trudu ^  
podróżując L 0 T 2 M I

WITOLD ZECHENTER.

Pomysł Pana Very
4) - o -

— Cicho!
— Milczeć!
— Ty sam milcz!
— Którym na sercu leży — kończył poseł de Ro­

net — jedynie dobro ojczyzny, jej praworządny spokój 
— okrzykiem: Precz z komunizmem!

Co się działo po tej mowie w poważnej sali sej­
mowej, opisały to już dzienniki popołudniowe i wie­
czorne w rozmaitych oswietleniacn. Nie potrzeba więc 
tûtaj podawać opisu tej prawie że bitwy, jaka rozpo­
częła się między zacietrzewionymi posłami i bohater­
skiej potyczki prawicy, chroniącej posła de Ronet w 
przedsionku i u bramy.

Spocony, zadyszany, czerw ony jak  Piwonia poseł 
de Roi,e t spoczął z w estchnieniem  ulgi ńa wygodnem 
siedzeniu lim uzyny.

, ~~ Gorąco było — rzekł do towarćyszic e z o  mu 
posła Mareau

— O, gorąco — przyznał poseł. _  Obawiam się 
poważnych skutków.

—- Dla mnie?
— Tak...
Posei de Ronet rozes'miał się.
— Nie lękam się.
— Powinien pan być ostrożny.
— Dużo krzyczeli i nic z tego nie będzie Bali by 

się- Braunberg odgrażał się za wyraźnie, by mogli gwał­
townie wystąpić przeciw mojej osobie.

Jednak już te dwa kałamarze... I

— Chybiły celu. Zresztą i tak nigdy nie ma w nich 
atramentu. Nie lękam się. Niech pan będzie spokojny, 
panie Mareau.

— Czy pan jednak nie za gwałtownie?...
Poseł de Ronet niecierpliwie podniósł rękę.

Daj mi pan już spokój z tą sprawą. Izba już 
dawno oczekiwała odemnie wystąpi;nia przeciw komu­
nistom na tle tych ostatnich wydarzeń. Musiałem. A 
jeżeli juz zdecydowałem się na to, to musiałem wyko­
nać to tak, jak właśnie wykonałem. Nic nie lubię robić 
połowicznie. Wyrąbałem im prawdę i na tym koniec. 
Jutro będą oni mówili. Napadną na nasz klub, zmie­
szają nas z błotem. Pu tym się wszystko uspokoi i uło­
ży. la k  jak zawsze... Cieszę się, że spełniłem swój obo­
wiązek względem partii.

Poseł de Ronet cieszył się cały dzień. Wieczorem 
o szóstej ^jądł z apetytem obiad i popijając malagę ma­
rzył o możliwościach, jakie otwierała mu dzisiejsza 
mowa.

Siedział w swym gabinecie i palił cygaro, jak za­
wsze po obiedzie. Tę część dnia miał zawsze tylko dla 
siebie. Am polityka, ani żona nie targały mu świętego
porzeJU Je8°  Wygodn£j Prav-°w ni w  tej poobiedniej

Marzył Na jego łysinie lampa elektryczna ryso­
wała blado-hliowe smugi, których blask oprószał do­
stojną głowę jakby aureolą przyszłych zaszczytów.

Aureolę tę przerwał dźwięk dzwonka do telefonu.
Poseł de Ronet wstał z fotela i zdjął słuchawkę. 

Usłyszał zapytanie:
— Czy pan poseł?
— Przy telefonie.
— Dobry wieczór...
—• Kto mówi?
—-  Jakto, nie poznaje pan mojego głosu?
I oseł nie poznawaj głosu brzmiącego w jego uchu 

zupełnie obco. Odpowiedział:

— Nie coś telefon dzisiaj źle odbiera..*
— Przecież to ja, Mareau...
— A, dobry wieczór panie kolego! N ap raw i Ifl. 

szę zaraz zatelefonować na pocztę. Od wczoraj * ! j  
czora coś się zepsuło w moim aparacie. Glos do c  
słabo i zmieniony. Czem mogę panu służyć? j

— Nie mnie tylko. Także kolegom 
Rächet i Vernon.

— O, cała nasza paczka. Więc czego chcecie?
—* Pana!
— Mnie? — zaśmiał się poseł de Ronet. — 

mówka polityczna przy winku, co? -ej
—• Tak. Więc zgadza się pan? Należy 

oblać dzisiejszy triumf. J
— E, co u m  za triumf — rzekł skromnie * 

de Ronet.
— Prawdziwy triumf! Pan jeszcze nic nie
— O czem?
— O naradzie kuluarowej dwu partyj... . ^
— Jakiej naradzie? jakich partyj? Nic nie ^  ^
— A więc przyjeżdżajic pan jak najprędsi1 

Stos nowin!
Poseł de Ronet płonął z ciekawości.
— Jadę natychmiast. Gdzie? .
— „Cafe de la Paix“ — mały gabinet na P1̂
— Jestem za pięć minut. ,^usi
— Jeszcze jedno. Posłaliimy po pana auto. 

już być przed pańską bramą.
— Dziękuję! A więc za pięć minut! M f
Poseł de Ronet powiesił słuchawkę, pele*1 T°

szy. Triumf! Narada kuluarowa! Dwie partie-
W  tej chwili usłyszał sygnał czekającego już Pr 

bramą auta. . jfu
Wybiegł z gabinetu i zapukał do drzwi bud 

żony. «
fCiąg dalszy

ч г
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N a  m i e j t c u  z b r o d n i . .
M o r d e r c a  î n * .  S k r z y w a n a  d z i a ł a ł  s p r e m e d y t a c j a
Straszna zbrodnia, której terenem stała się 

к  p Piątek elektrownia św. Jerzego na szy- 
e »Pułaski“ w Nikiszowcu, wywołała

OGROMNE WZBURZENIE,
frśród miejscowej ludności. 
jv dyr. Skrzywan — chociaż uchodził za 
jed i Ç * wymagającego przełożonego — był 
*iS)r cz*owiekiem wielce taktownym, spra- 
кб -^m w ocenie pracy i wśród robotni- 

w cieszył się wielkim szacunkiem.
. M  rzeczą godną podkreślenia, że wła- 

r°b°tnikom elektrowni, którzy całą noc zWątku na sobotę spędzili dobrowolnie na po-
^ukiwaniu swego zaginionego dyrektora, u- 
Л 0 się wreszcie odnaleść zwłoki ofiary mor­

tel'7  UzuPełnieniu naszych dotychczasowych 
Podajemy dziś ustalony w czasie

PRZEBIEG ZBRODNI.
Mniej więcej około godz. .16,30 dnia 29 ub. 

c 'i Wyszedł inż. Skrzywan ze swego gabinetu 
li a *  s*£ontr°l°w ania „ruchu“. W wielkiej ha 

aszyn spotkał się z Kopfem i mieli udać 
raz£m do kotłowni celem zbadania wody.

Kopfowi jednak udało się pod jakim ś pretek­
stem
ZWABIó DTR. SKRZÏWANA DO STAREJ 

ROZDZIELNI ABC.
Rozdzielnia ta jest nieczynna. Nikt tam nie 
pracuje. Z rozdzielni AEC. prowadzi korytarz 
ku hali komór kablowych o wysokim napię­
ciu. Żelazne drzwi tego korytarza zamykane 
są na samozatrzaskujący się zamek am ery­
kański. Klucze posiada tylko ośmiu ludzi (in­
żynierowie i dwu techników). Korytarz ten, w 
pewnym punkcie zwęża się tak silnie, iż je­
den człowiek z trudem może się przecisnąć w 
tym właśnie wąskim przejściu Kopf
WYSTRZAŁEM Z REWOLWERU ZAMOR­

DOWAŁ
idącego przed nim inż. Skrzy w ar a. Następnie 
zawlókł trupa do hali komór kablowych. Pod­
niósł klapę żelazną zakrywającą otwór i

ZRZUCIŁ ZWŁOKI DO PIWNICY.
Była wówczas mniejwięcej godz 5-ta. Kopf za­
łatw iwszy się z ofiarą wiócił do hali maszyn, 
gdzie — jak sam zeznaje* — podszedł do ma­
szynisty Gąsiora i powiedział;

»to cośmy uplanowali jest ju ż zrobione., 
P o m ó ż mi sprzątnąć ciało“  —

W<5
G ^ CZas — ciągle wedle zeznań Kopfa — 
b <i0rcm^  Pójść z nim do piwnicy, stąd cia- 
ba(p' Skrzywana zawlekli do nieczynnegd ka- 
gjau dominowego. Wylot kanału założyli ce- 
toy1 ż ' P o k r y l i  jeszcze deskami. Zaznacza-

CĄSIOR STANOWCZO WYPIERA SIĘ 
WSZELKIEGO UDZIAŁU W ZBRODNI.

as% n ie  Kopf i jego wspólnik starannie 
ą , w s z e l k i e  ślady krwi a  nawet dla 
(cze°rZ6n'a Pozorów nalali tu i ówdzie mini 

r r5 °na farba). Kopf poszedł do gabinetu 
Ьбг ywana zabrał jego płaszcz i kapelusz, 
t>cł ® Wstępnie porzucił w piwnicy chłodni, 
lir'7 j °b°k elektrowni. Wszystkie te oko- 
^noścj wskazują, że

Bodnia b y ł a  o d d a w n a  u p l a n o w a - 
, n a

przemyślana wo wszystkich
lĘ861ach.

É
mż ^ -czasem  w  elektrowni rozpoczęły się
a Oszukiwania za dyr. Skrzywanem. Szu­

ler n60 Po biurach, na placu, w lesie... Por­
to 2 ZV bramie nie widział, by wychodził a  
telus zbrodniarze usuwając kurtkę i ka- 
teCZcz 2 gabinetu inżyniera S. zapomnieli o 
elektr4 eszc*e °kói° godz. 3-ciej nad ranem 
^cymY Pesel znalazł na piasku pokrywa­
nia j i »  №sPomnianą już klapę żelazną, zasła- 

Сг1 otwór do piwnicypiwnicy 
ŚLADY KRWI.

robotników zeszło po drabinie na dół
^ 1кц

^godzinnych  poszukiwaniach 
ODKRYTO ZWŁOKI W  KOMINIE.

ba tych iQ;
eiaiczni

last zawiadomiono władze policyjne.
e dochodzenia doprowadziły jeszcze

tego samego dnia do zdemaskowania mordei- 
cy.

*
Jak się dowiadujemy, morderca śp. inż. 

Skrzywana, Edward Kopf, był ostatnio stu­
dentem Akademii Górniczej w Krakowie. Jak 
już donosiliśmy, urodził się on w Rosji, skąd

w  roku 1904 powrócił z rodzicami do Polski. 
Ojciec jego był dyrektorem przedsiębiorstwa 
górniczo-przemysłowego.

Po ukończeniu szkoły im. W awelberga w 
W arszawie, Kcpf wyjechał do Francji, gdzie 
w roku 1926 uzyskał dyplom inżyniera elek­
tryka. Dyplom ten był w Polsce nieważny.

Po powrocie do kraju Kopf pracował w róż­
nych instytucjach i zakładach. W roku 1935- 
36 wpisał się jako słuchacz zwyczajny na A- 
kademię Górniczą w Krakowie. W roku bie­
żącym zapisał rok drugi studiów.

Należy nadmienić, że Kopf służył w woj­
sku w  roku 1920 jako ochotnik, a  następnie 
ukończył szkołę podchorążych saperów.

Eksportacja z w ło k  
śp. in ż. S krzyw a n a

W dniu wczorajszym odbyła się przy licz­
nym . udziale publiczności eksportacja zwłok 
śp. inż. Skrzywana, bestialsko zamordowane­
go w elektrowni św. Jerzego w Nikiszowcu 
przez technika Kopfa. Kondukt wyruszył z ko­
stnicy szpitala Spółki Brackiej do kościoła N. 
M. P. w Katowicach, gdzie modły żałobne od­
prawił ks. prałat Szramek. Po pokropieniu 
trumny z ciałem śp. dyr. Skrzywana i egze- 
quiach złożono trumnę na samochód, którym 
odwieziono zwłoki dc Krakowa, gdzie odbędzie 
się właściwy pogrzeb. W katowickiej uroczy­
stości żałobnej wzięło udział kilkaset osób.

Zamiast w kurzu i w sadzy podró* 
żujemy LOTEM w czystych przestwo­
rzach tanio — bezpiecznie — szybko.

Ä R L E N
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P Ł Ó T N O  PIERWSZORZĘDNEJ 
JAKOŚCI NA W Y K W I N T N A  
B I E L I Z N Ę  P O Ś C I E L O W A

B e z  a p r e t u r y
0  g ł a d k i e ]  1 l ś n i ą c e )  
p o w i e r z c h n i  
B e z  m e s z k u  
N i e  b r u d i l  s l «
1 p i e r z e  s i o  ł a t w o  
Zwiększona trwałość tkan iny. 
W y r ó b  i i  i  m г

Brada C Z E C Z O W I C Z K A
A N D R Y C H Ó W

Do nabycia w  magazynach bławatnych

W strząsająca tra g e d ia  r o d z in n a
w Ligocie pod Katowicami

Katowice, 3 lutego.
Mieszkańcy Ligoty zostali wstrząśnięci 

wiadomością o podwójnym samobójstwie 
w rodzinie Kolochów.

Mianowicie dnia 23 ubiegłego miesiąca 
doszło do sprzeczki między Berna . dem Ko- 
lcchem a jego żoną, w wyniku której Ko- 
lcch opuścił mieszkanie odgrażając się, że

WIĘCEJ JUŻ NIE WRÓCI DO 
DOMU.

Początkowo Kolochowa przypuszczała, że 
mąż rzucił tę pogróżkę bez zamuru jej 
ziealizowania i nie przywiązywała do niej 
zcytniej wagi.

Dopiero kiedy minął jeden dzień i noc, 
a mąż nie powracał, poczęła się Kolochowa 
niepokoić i wszczęła poszukiwania pragnąc 
męża sprowadzić do domu. Na nic się to 
jtdnak nie zdało. Mąż przepadł jak kamień

w wodzie. Wszelkie wysiłki i rozpytywania 
s:ę, czy ktoś nie widział Kolocha — nie do­
prowadziły do niczego.

Kolochowa wpadła w rozpacz, a nerwy 
coraz mniej wytrzymywały napięcia nie­
pewności. Aż wreszcie

PRZYSZŁA KATASTROFA.

Kolochowa w ostatniej determinacji rzuciła 
się dnia 28 ub. m. z okna drugiego piętra na 
ziemię, ponosząc śmierć.

Dnia 1 bm. przypadkowo zupełnie od­
kryto w lesie Szadoka w Katowickiej Li­
gocie

ZWŁOKI JAKIEGOŚ MĘŻCZYZNY,
wiszące na drzewie. Wezwano natychmiast 
władze śledcze, które w wisielcu rozpozna­
ły zwłoki inwalidy Bernarda Kolocha. Cia­

ło samobójcy przewieziono do kostnicy, 
cmentarnej w Panewnikach.

Obecnie chodzi o stwierdzenie dokład­
nej daty, kiedy Koloch popełnił samobój­
stwo, czy bezpośrednio po opuszczeniu 
dnia 23 ub. miesiąca swego mieszkania, czy; 
też tułając się przez kilka dni — dowie­
dział się o tragicznej śmierci swej żony, _ a  
sądząc, że targnęła się na własne życie z je­
go przyczyny z rozpa.zy popełnił samo­
bójstwo przez powieszenie się.

Niewątpliwie władze lekarskie ustalając 
datę śmierci Kolocha, rozwiążą tę tragicz­
ny zagadkę.

*
Dnia 1 bm. między godziną 23 a 24 po­

pełnił samobójstwo Józef Skaradek, zamie­
szkały w Małej Dąbrówce przy uiicy. Nor­
my 13, wieszając się na sznurze. Przyczyną 
śmierci była niechęć do życia.

znane Śląskowi
8iczb0 plerwszych dniach br. sfery pedago- 
C2yścieW ~rakowie obchodziły bardzo uro- 
M e r^ u b ileu sz  25-letniego istnienia tamże 
<Urczej8J Па t'eren'e b. Galicji Szkoły Gospo- 
, ^ oleJ ^ utworzonego w rok później, przy tej 
c?yciBÎ„i ra'narium Gospodarczego dla nau- 

£elek szkół krajowych.
t e ^ e n i e n i  szkoły tej łączy się jeden z 
•Ц wów 1 maWcy ścisły związek z budzącym 
cheja „ acia,s ча Śląsku, wprost żywiołowo, iu 

bodowym.
^ ie je  tejże szkoły: Powstała ona 

*‘сук)? I a*yra staraniom b. posła tia Sejm 
^ Q}ar) *’ Merunowicza. Na dyrektorkę 

u ,  Została pam Bolesława Bieńkowska 
1 .^Izvtlia\ nauczycielka szkół wydziałowych 
cię. pan-°(_ a działu robót kobiecych na Gali-
tl'e* gon . Przez cały szereg lat niestrudze­
n i w f a h *11 s*o w em » zarówno jak i artykuła- 
tf2edstaw 0vWyc.k Pismach pedagogicznych, 
Ntoły ‘^‘a  niezbędność istnienia tego typu 
» ?bs*tair- uZu^ c równocześnie na wielką 
*Mni6r. lch szkół na zachodzie. Sprawą tą 
'frczeSnp Wa* siQ pierwszy Kraków. Na czele 
** Prez j m‘ny m iasta Krakowa stał wów- 

y d en t L eo , który o c e n ia ją c  ważność

takiej placówki dla kraju, zajął się jej maler- 
jalnym  uposażeniem. Do czynnej pomocy sta­
nął dr. Wasung i śp. Ernest Bandrowski, ów­
czesny prezes TSL. na Galicję.

Szkoła gospodarcza, po pierwszym już ro­
ku swego istnienia, rozrosła się tak wspaniale, 
iż zgłosiło się do niej kilka set uczennic, a  licz 
bę nauczycielek trzeba było powiększyć do 
przeszło dwudziestu. Rozrost swój zawdzię­
czała duchowi, jaki w niej zapanował. Poza 
przygotowaniem uczennic, do obowiązków, ja ­
kie nakłada na nie życie rodzinne i racjonalne 
prowadzenie gospodarstwa domowego, wycho­
wywano w niej równocześnie te dziewczęta 
polskie i na pożyteczne obywatelki kraju. Do­
brym duchem tej szkoły okazała się jej kierów 
niczka p. Bolesława Bieńkowska, która zarów­
no szkołę, jak i swe współpracowniczki i u- 
czennice gorącą otoczyła miłością.

Wieść o istnieniu takiej szkoły poczęła się 
przedostawać i na Śląsk, budząc tu ogólne za­
interesowanie. Stało się, iż pisząca te słowa 
zjechała wówczas na Śląsk, który musiała o- 
puścić ze względów politycznych, lecz z któ- 
ry r  zawsze stałe utrzyniywala stosunki. O- 
wocem wspólnyck ru n d  stało się, iż znaczna

grupa tutejszych działaczy wniosła podanie, z 
prośbą o zarezerwowanie kilku miejsc w tej 
szkole dla Slązaczek.

W prośbie swej podali Ślązacy silny, wzru­
szający i wprost zniewalający' argument, któ­
ry poruszył umysły ojców miasta Krakowa. 
Pisali bowiem: „Nam nie zależy na samej ty l­
ko nauce pracy, bo szkół tego rodzaju mamy 
tu na Śląsku dużo, pod kierownictwem nie­
mieckim. Nam chodzi o to, by cćrki nasze do­
wiedziały się o istnieniu Polski, by nauczyły 
się ją kochać i były przygotowane do pracy, 
której celem jest uzyskanie wolności dla zie­
mi naszej rodzinnej“.

Podanie to Górnoślązaków, przez szkołę u- 
rzędowo wysłane do gminy m iasta Krakowa 
i poparte przedłożeniem odpowiedniego planu, 
nie pozostało bez skutku. Obudziło przede 
wszystkim żywe zainteresowanie wśród człon 
ków Rady Miejskiej Krakowa. Szkoła poczęła 
otrzymywać telefonicznie prośby o bliższe 
szczegóły, odnoszące się do tej sprawy, a  w 
ślad za tym nastąpiły i odpowiednie obrady 
ze strony Rady Gminnej.

Rezultatem było, i i  gmina m iasta Krako­
wa uchwaliła niezwłocznie bezpłatne przyję­
cie dla 10 Ślązaczek do szkoły, do której na­
pływało już wówczas setki podań o przyjęcie, 
ze wszystkich dzielnic.

Pierwszeństwo i  bezpłatnie dano Ślązacz- 
kom.

Ponadto Rada m iasta Krakowa zatroszczy­

ła się poważnie o odpowiednie umieszczenie 
tych cór śląskiego ludu i o troskliwą nad nie­
mi opiekę. Dzięki tej trosce ze strony gminy, 
otrzymała szkoła dodatkowe rozszerzenie lo­
kalu na urządzenie internatu dla uczenie po­
za miejscowych, w którymby znalazły umie­
szczenie przede wszystkim Ślązaczki.

Uchwala ta zapadła w połowie czerwca 
1914 r., lecz ju i  pod koniec tego* m iesiąca za­
bójstwo arcyksięcia austriackiego w Serajewie 
i wynikła wskutek tego wojna światowa uni­
cestwiły wykonanie tego pięknego planu.

Wspomnieć wypada, iż swego czasu p. 
Ludwika Radziejewska, współwłaścicielka w y 
chodzącego w Bytomiu „Katolika“, z wielkim 
staraniem i znacznym poparciem finansowym 
— założyła w gmachach tego wydawnictwa 
szkołę gospodarskiego typu dla dziewcząt Dla 
czego szkoła ta, mimo usilnych starań, nie 
zdołała się rozwinąć, nie jest nam bliżej w ia- 
domem.

Dziś w oswobodzonym ju t  Śląsku mamy 
szkół tego typu i na różnorodnym «łojących 
poziomie k ilka i cieszą się one ogólnym uzna­
niem naszego społeczeństwa.

Nie mniej nie zwalnia nas to od pełnego 
szacunku i wdzięczności uznania, zwrócone­
go w stronę ówczesnej gminy m iasta Krakowa, 
która w owym roku pamiętnym, z tak poważ­
ną pomocą postanowiła śpieszyć pomoc w 
sprawie narodowego ugruntowania się ś lą ­
skiej kobiety.



W ięzień nie chce 
prze byw ać na wolności

Ja k  doniosły depesze z A lban ii, k ró l Zo­
gt; ogłosił am nestię, n a  m ocy k tó re j liczna 
g .u p a  w ięźn iów  p o lityczn ych  uzyskała w o l­
ność. _ W śród zw oln ionych  znajdow ał się 
rów n ież rew olucjon ista U rgea, k tó ry  zw ró- 
jcii się do władz z prośbą o zatrzym an ie  go 
Biadał w  „szarym  dom u“ . Do k ro k u  tego 
fsl.łoniła rew olucjonistę głęboka skrucha i 
'p rzyw ykn ięc ia  do tryb u  życ ia  w ięziennego. 
Iodczas pobytu  w  w ięzien iu  U rgca rozpo- 
łc/ął pisać szereg dzieł i p rac lite rack ich , za­
w iera jących  w rażen ia  z jego  bogatych  prze­
żyć. Spokój w ięzienny uw aża on za czyn ­
ni • к najlep iej sp rzy ja jący  tw órczości. M im o 
surowego regulam inu w ięziennego U rgea 
przekłada. swe obecne życ ie  ponad oczeku­
jącą  go wolność. W ładze albańskie do tych ­
czas nie rozstrzygnęły prośby U rgei, k tó ry  
w  oczekiw aniu na ich decyz ję p rzebyw a w  
s hronisku d la bezdom nych w  stołecznym 
m ieście T iran ie.

Spacer po dnie m orza
U czony am erykańsk i, badacz stref pod- 

n o rsk ich , prof. Beebe, w ydał rew elacyjną 
Jv iążkę, po opuszczeniu się na dno m orza 
głębokości 900 m etrów  dla studiôv/ пайко- 
v. ych , zaw ierającą n o tatk i i uw agi na tem at 
I  odm orskich w yp raw . T w ierdz i on, że w  
ii.edługim  stosunkowo czasie staną się prze- 
c ra d z k i na dnie m orskim  u lub ionym  spor 
tem  ludzi. Założy się ty lk o  dzwon nurko  
Wy, a będzie można oglądać w szystk ie prze- 
jp:ękne i najbarw niejsze cuda podwodne 
p rzeb o gate j flo ry  i fauny nadm orskiej. G dy- 
Jby spełniły się przepow iednie prof. Beebe, 
będzie m ożna pielęgnować te ogrody pod­
w odne, zupełnie jak na ziem i. Prof. Beebe 
za jm u je  się konstrukcją nowego typu  spe- 
c  sinego dzwonu nurkow ego, k tó ry  zabez­
p ieczy śm iałków, udających  się w  podróże 
podw odne, przed w szelkim  niebezpieczeń­
stw em . W e F rancji powstał już „klub n u r­
kó w  podw odnych“ , którego  członkowie po­
stanow ili udostępnić grun ty  podm orskie dla 
zw iedzan ia, jako  tereny turystyczne na po­
w ierzchn i ziem i.

Baczność przed 
bezgorączkow ą grypa
Ze sfer lekarskich informuą, że zasłabnię­

c ia  na grypę przybrały w W arszawie charak- 
lei nagminny. Cechą znamienną przeważnej 
ilości zasłabnięć jest brak większej tempera­
tury . Występuje za to uporczywy kaszel po­
łączony z katarem.

Lekarze zwracają uwagę, że ten na pozór 
lekki przebieg choroby połączony jest z nie- 
pbezpicczeństwarni. Brak temperatury powo­
duje lekceważenie zaziębienia przez chorych, 
co w następstwie prowadzi do komplikacji. W 
okresie bieżącym grypa przeziębiona atakuje 
Szczególnie gardło i uszy.

Szerzenie się grypy przypisywane jest obe- 
icnej pogodzie, nie noszącej żadnych znamion 
Simy.

M efisto w e fraku
Św iat a rtystyczn y  F iladelfii poruszony 

został c iekaw ym  eksperym entenr dokona­
n ym  ostatn io przez d yrek to ra  jednego z 
m iejscow ych  teatrów . O tóż na filade lfij­
sk ie j scenie ukazał się „Faust“ Goethego w 
now ej inscenizacji. P rzedstaw ienie obudzi­
ło żyw e zain teresow anie szerokich mas lud ­
ności i rozpoczął się istny run  na teatr. Na 
t> dzień przed przedstaw ien iem  w yprzedane 
zostały w szystk ie b ilety . O kazało się, że 
publiczność przyciągnęło zupełne... prze- 
k :z tałcen ie p ierw ow zoru Goethego. Zacho­
wano tylko zasadniczą treść utworu. Na­
tomiast Mefista uczyniono właścicielem i 
с y rektorem olbrzymich zakładów przemy­
słowych^ a Małgorzatę... modelką w maga­
zynie mód. T en  now y „Faust“ we fraku  i 
now oczesnych tualetach  bije podobno wszel 
kie reko rd y  powodzenia.

Zm a rtw ien ie  dia fa łsze rzy 
dokum entów

W państwowym urzędzie patentowym 
zgłoszony został do opatentowania nowy w y­
nalazek chemiczny, który ma szczególne zna­
czenie przy zwalczaniu fałszerstwa paszpor­
tów, zaświadczeń itp. W ynalazek polega na 
wypełnianiu dowodów osobistych i legityma- 
cyj specjalnym atramentem, który dzięki 
ewym własnościom chemicznym w żaden spo 
sób nie daje się wywabić, jak również unie­
możliwia wszelkie przeróbki.

----------------------------------- ------------------------- ---- .......... .....  ,
S o ju sz n ik  w ło sk i  R a s H a ilu  ( n a  ‘p i e r w s z y m  p la n i e  w  p e l e r y n i e )  u d a j e  s i ę  w  t o w a r z y s t w i e  w i c ek r ó l a  A b i s y n i i  G razz ian i eg o  (drugi, 

1 z p r a w e j )  n a  u r o c z y s t o ś c i  w r ę c z e n i a  m u  m ed a lu  za w a l e c z n o ś ć .

Щ  li Di!
W  pew nym  mieście w  stanie M ichigan 

popełniono zbrodnię, k tó ra  w yw ołała w ie l­
k ie poruszenie, poniew aż w ydaw ała się zu­
pełnie pozbaw iona jak ich ko lw iek  m o ty­
w ów . Panna H ope M organ , należąca do 

I najlepszego tow arzystw a, zabiła swoją naj­
serdeczniejszą przyjació łkę, E lżbietę G ilt- 
ner. Uczyniła to w chwili, kiedy obie spo­
kojnie siedziały p rzy  biurku i adresowały 
zaproszenia na ślub Elżbiety, która miała 
wyjść za mąż w najbliższych dniach.

_ N agle, n i stąd n i zowąd, bez żadnego 
w idocznego powodu H ope M organ w yc ią ­
gnęła rew o lw er i zastrzeliła przyjaciółkę.

Podczas przesłuchania po aresztow aniu 
objaśniła zbrodniczy postępek tym , że opa­
nowała ją  n ieprzezw yciężona chęć zabój­
stwa. T w ierdz iła , że to  chorobliw e p ra­
gnienie dręczyło ją od dłuższego czasu i że 
koniec końców  n ie starczyło je j siły w oli, 
ab y  m u się oprzeć.

P sych iatrzy , k tó rz y  zain teresow ali się 
n iezw ykłą zbrodn iarką, o rzek li, opierając 
się na je j zeznaniach, że b iedna dziew czyna 
cierpiała na m anię zabójstwa.

N iebawem  jednak okazało się, iż b y li w  
błędzie, a lbow iem  zabó jczyn i w yjaw iła  pra-

Podarta koperta zdradziła zabójców
starego jubilera

Na jednym z przedmieść Chicago został 
zamordowany s ta ry  jub iler. Znaleziono go 
uduszonego poduszkami. Uwagę policji zwró­
cił m ały stoliczek z przygotowaną wykwintną 
kolacją na 2 osoby, butelką szampana i w iąz­
ką  kosztownych kremowych orchidei, porzu­
conych niedbale na biurku. K lejnoty były 
wprawdzie porozrzucane, ale nie zostały 
skradzione.

B adan ia daktyloskopijne nie dały żad­
nych rezultatów, gdyż morderca m iał na rę­
kach gumowe rękawiczki.

Je-dynym śladem, pozostawionym przez 
przestępcę, była podarta koperta z piecząt­
ką  „Kingston — K anada“. Ona to przyczy­
niła się do w ykrycia  zbrodniarza i jego spól- 
niczki, Okazali się n im i: ekw ilib rysta  cyr­
kowy Jim m y Corbett j  jego partnerka Ethel

Winton. Po zbrodni wsiedli oni na parowiec, 
odjeżdżający do Kingston. Tam podążył za 
nimi inspektor policji. B yli zameldowani ja ­
ko ojciec i córka. Drugiego dnia podróży po­
różnili się  ze sobą i nagle dziewczyna rzu­
ciła się  do morza. Wyłowiono już tylko je j  
trupa z w ielkim  sińcem na skroni. Rzekomy 
ojciec został natychm iast aresztowany pod 
zarzutem morderstwa. Przyznał s ię  on do 
zbrodni, oświadczając, że zgubiła go pozo­
staw iona przez spólniczkę w m ieszkaniu udu­
szonego jub ilera  koperta. Spólniczka m iała 
zabrać klejnoty, ale nie zdążyła tego uczynić. 
Poznawczy od razu inspektora policji posta­
nowił usunąć sw oją spólniczkę i nie ona sko­
czyła do morza, lecz on ją  tam zepchnął, ude­
rzywszy przed tym  w skroń, w nadziei, że 
w ten sposób sam uniknie podejrzenia.

Bilans gwiazdkowy Stanów Zjednoczonych
.Przedgw iazdkowy ruch handlow y prze­

w yższył w  Stanach Z jednoczonych przed 
ostatn im i św iętam i w szelkie oczekiw ania.

N a podark i gw iazdkow e i  przyjęcia 
św iąteczne w ydano  tam  o lbrzym ie sum y. 
W praw dzie nie obliczono jeszcze cyfrow o 
icb w ysokości, w każdym  jednak razie już 
teraz można stw ierdzić, że p rzew yższyły 
znacznie to , co w ydano w  okresie przed­
św iątecznym  najpom yślniejszego co do 
ko n iu n k tu ry  gospodarczej roku 1929.

Przyczyn iło  się do tego podw yższenie 
piać pracowników  b iurow ych  i fab rycz­
nych, dalej w ypłata przez przedsiębiorstw a 
finansow e i przem ysłowe św iątecznych gra­
ty f ik ac ji, tudzież zaległych dyw idend pod 
presją rządu, k tó ry  zagroził с ożeniem 
specjalnym  podatk iem  dyw idend  nie w y ­
płacanych, wreszcie w ypłata prem ii po 500 
co l. w szystk im  byłym  uczestnikom  wiel­
kiej w ojny , co puściło w ruch kilkaset mi­
lionów dolarów.

N arodow y Z w iązek kupców  tow arów  
(ga lan tery jn ych  i w łókienniczych , zatrud - 
I m a jący  około 4 m ilionów  pracow ników , 
oświadcza, że musiał przed ubiegłymi świę­
tami zatrudnić w swych sklepach i domach 
towarowych jeszcze 600.000 sprzedawców 
i sprzedawaczek dodatkowych, dla podoła­
nia olbrzymiemu ruchowi handlowemu, 
cc się już od 1929 r. n ie zdarzyio.

A m erykańsk ie  m in isterium  handlu , pe­
wne pow rotu „prosperity“, przepow iedzia­
ło, że handel przedśw iąteczny zw iększy się 
zapewne o 20 procent, co tak  podnieciło 
kupców  detalistów , że pośpiesznie zaczęli 
nabyw ać to w ary przedśw iąteczne, płacąc 
naw et ceny wyższe, niż zw yk le , w skutek 
czego uległy zupełnemu opróżnieniu wszy­
stkie wielkie składy hurtowe.

A więc powrót „prosperity" zapowiada 
się istotnie obiecująco, przynajmniej za 
oceanem.

w dziw y powód zbrodni, znacznie osobb 
szy i bez porów nania bardziej w strząsa j^ ' 

Osadzona w  w ięzien iu , H ope Mcr=>"} 
popełniła samobójstwo. C hociaż nxian®, ̂ 
stale na oku, potrafiła zm ylić  czujność o 
zorców  i odebralć sobie życie . Pozostać, 
no tatk i, k tó re  z braku  p ióra lub oi0f  ̂  
napisała w ypalonym i zapałkam i lub u  
bała paznogeiem  w  przeszm uglowany# 
celi ka jec ie . (0

Prosiła w  nich o przebaczenie za t°> ■ 
zrobiła i w yjaśn iła , że p rzyczyn ą zbr° 
była p iekąca zaw iść w yrosła n a  g ru n c ie  n1.̂  
zaspokojonego pragn ien ia zam ąż P y  ^  
W szystk ie  jej przyjació łk i, jedna za . pJ 
w ychodziły za m ąż, a  ona była 
druchną i n igd y  n ik t n ie prosił a  
E lżb ieta G iltner najdłużej ze w szysp1L 
przyjació łek zabójczyn i czekała na nl^ cZI. 
znę, k tó ryb y  zapłonął do niej 
W reszcie go znalazła. W y z n a c z o n o  r .  
d atę ślubu. A  na Hope M organ żaden 
czyzn a nie zw rócił uw agi. T en  brak P ° V  
dzen ia wzbudził w  sercu „w iecznej ^ rU . .  
n y “ taką  n ienaw iść do szczęśliwszej Р/L 
jac ió lk i, że oślepiona wściekłością za"'lS 
dziew czyna popełniła zbrodnię,

l a M a  ййзМя s 0 Щ
WARSZAWA. Tymczasowe za 

rachunków skarbowych za m iesiąc g rU^ ’9 g 
1936 r. w ykazują dochody w  w y s o k o ś c i  * 

milionów złotych i  w ydatki w kwocie * 
m iliona zł, zatem nadwyżka b u d ż e to ^ ^  
ten m iesiąc wyraża się okrągłą kwotę 
tysięcy  zł. W grudniu 1935 r. przy 
ciu  układu budżetu tegorocznego do0 . 
wynosiły 181,8 milionów zł, łącznie z P° 
kiem  specjalnym  od wynagrodzeń z f u Vi 
szów publicznych a w ydatki 193,6 tQ4

t Za okres 9-ciu m iesięcy gospodarki 
wej od kw ietn ia do końca grudn ia 

1 o siągnięta nadwyżka dochodów nad wyda 
m i wynosi 2,6 milionów zł.

Na iednym z cmei/iarzy nowojorskich 
duje sie nagrobek generała Geralda '* -fJJ 
krewnego znanego podróżnika Wjlkin53j 3,y 1 
najj-rot&u wyryte są, jak zwykło różne 
dane biograficzne zmarłego, jioniiei 

! ćuie sie spora skrsynka szklana. w kt.„
I arkusz zacieru Po bliższym przyjrzeniu ,3n« 
I je sie. iż ów papier jest to wyikaligr31 pi-'. 
recznie .. menu obiadowe Ekscentryczn;,vyc® 
Wilkins zapisał większa sunie isdnem u z« 
spadkobierców z tym, abv ten codzień 
do skr.zyi.tki n-а nagrobku świeże mena ~ JgjSli' 
we. W tak oryginalny sposób okazuje s 
wy spadkobierca swa wdzięczność nieb 
4owi o-dwiedzad-ac codzień grób iesfl.



Środa, dnia 3-go lutego 1937 r. Słr. 5. i

Zagadkowy napad w Szopienicach
_ • t __i_П— __  Л . 1  лФк/ч-п а  n o a . f - n f ł w A  fiifcTZÄlV- J& lcInw alida górniczy Franciszek Kostek, za­

m ieszkały w Szopienicach przy ulicy Janów- 
ek ie j 34 został dnia 2 bm. około godz. 1.30 
w nocy napadnięty na podwórzu przez trzech 
o s o b n i k ó w  w chwili, kiedy wyszedł z miesz­
kan ia. N apastnicy ci rzmcili się z nienacka 
na Kostka, pragnąc go powalić na ziemię.

Rostek jednak nie strac ił o rien tacji^  bły­
skawicznie dobył z  kieszeni rewolweru i  od-

m roz y  а  го 
obrazek z

A u s t ra l i i  s ł oń c e . . .  — Oto 
p laż y  w  S y d n e y .

dał w  stronę napastników dw a strzały. J a k  
się  okazało, jedna z kul utkw iła w  nodze po­
wyżej kolana jednego z  napastników nazwi­
skiem  Maks Ermieh z Janow a. Rannego 
przewieziono do szp ita la gminnego w  Szopie­
nicach. J a k  w ykazały dochodzenia, drugim  
napastnikiem  był H abryka z  Szopienic. Na­
zwiska trzeciego osobnika n ie udało eig do­
tychczas ustalić . s  ,

M li M s  ia Mimie тШШ
Mikołów ,  3 lutego.

Na tle nieporozumień pomiędzy _ dziećmi 
przybył swego czasu do m ieszkania M arii 
Wolnej w Bełku m ieszkaniec Mikołowa Ru­
dolf Popek, by żądać zapłaty za rzekomo^ wy- 
sypane jego dziecku przez syna Wolnej ja ­
gody, B y Wolną nastraszyć, począ* Popek 
w yw ijać nad głową kobiety trzym aną w  ręce
butelką. . , . .

Wmieszał s ię  w  to przebywający również

w pokoju Józef W idera, którego jednakże 
bez żadnego istotnego powodu uderzył Popek 
butelką w głowę tak  siln ie, że tylko szyjka 
pozostała mu w  ręce, a  reszta szkła rozpry 
sła  się  po izbie.

Na skutek doniesienia zasiadł Popek one- 
gdaj na ławie oskarżonych przez Sądem Okr. 
w Rybniku, gdzie po przeprowadzonej roz­
praw ie skazany został na 8  m iesięcy w ięzie­
n ia  z  zawieszeniem k ary  na 3 la ta .

>, tadze sowieckie sa poważnie zaniepoko.o" 
jujWiicbem taiemniczei epidemii wśród ud- 
(Ł1 syberyjskiei Dziwna choroba, która w 
jjuJJjl zabaikalskim obiela ponad 20.000 osób. 

sie najpierw  bólami w kościach, podo' 
do zwyklvch tjedomagań przv Krypie.

niedomagania te obejmują mięśnie ! 
się niedomaganiem nóg i rak Wybuch 

epidemii wywołał wśród ludności 
V^°wei paniczne nastroje. Mieszkańcy u* 
Vt I* chorobę za dopust Boży i kare za krwa 
'izm- bolszewików. Wrogie dla botsze*
iW1? nastroje powstałe na tym tle wśród lir  

<!yberejskiei. przybrały takie rozmiary 
do okręgu zabaikalsfciego, gdzie ‘est 

-'i nasilenie epidemii, specjalna korni'
№  musiała wrócić do Moskwy, gdyż 
Obs«S:: n'e dopuściła lekarzy do łoża chorych. 
DiJ^'acie poczynione w tych warunkach 
1ц df ^karzy nie dala dostatecznego materia- 
sjeJ a wykrycia istoty nowei epidemii, która 
ItQrçJГ*1е w zastraszający sposób ogarniając 

® nowe ckrezi

Kiedy powstała

Sfingował kradzież«
bo chdal naciegnM ubesplecsalnl«

. . r  < i ___ :__ eiö плЛв1Г7л.пв i nraerarowadzaiac do-Desitylator Samuel Mehler, zamieszkały 
w Katowicaoh przy ulicy Wojciechowskiego 
83 doniósł na policję, iż w nocy z dnia 31 sty­
cznia na 1 lutego jacyś nieznani sprawcy do­
konali włamania do jego składu, mieszczą­
cego się  przy ulicy Wojewódzkiej 29 i m ieli 
— według zeznań Mehlera — skrasć mu k il­
ka butli z esencją do wyrobu soków. Mehler 
szacował poniesioną stra tę  wskutek rzekomej 
kradzieży butli na 1500 złotych.

Władzom bezpieczeństwa zeznania kupca

nazw a grypy?
posiadającą najwięcej nazw, jest 

W jJj64 obecnie w całej Europie grypa. Jak  
tUjji 2I hist-orycy medycyny, żadna choroba nie 
Ь t  « « w .  W Anglii, gdzie nasilanie gry- 
^•'St bardzo znaczne, powrócono do dawne; 
tu -».influenza“, używając popularnego- skró- 
Щ Nazwa influenzy datuje się od roku 
},6 ' kiedy to Londyin nawiedzony został po raz 

6zy tak silną epidemią tej choroby, że no- 
do tysiąca zgonów tygodniowo’. We 

ei', dokąd zawędrowała tegoż roku epide- 
je j nazwę ,Да grippe“. Niektórzy 

że utworzona została od angielskiego 
ł  (schwycić), jeszcze inna wersja głosi, 
t-pchodzi od francuskiego „agripper“ (uchwy- 
•u, „gripper“ (chwycić). W roku 1762 tę 
ÏU Chorobę nazwano „baraquette“ (mała bar- 
^ ’ ’■Petite poste“ (mała poczta). W roku 1780 
Uj ®t&ły nowe nazwy, jeszcze bardziej ironicz­
ni, follette“ (błahostka), „la coquette“ (ko- 

lub „la generale“ (ogólne choroba). W 
to, 2 grypa znane była pod nazwą „rosyjskie- 

p0n;ewa2 początkowo epidemia za- 
(у w Petersburgu. W czasie wielkiej woj- 

influenzy również; określała kraj, w 
\ i ̂  rzekomo powitała epidemia, i znana by- 
wV5* ,•hiszpanka“. Obecnie powrócono do da- 

bazwy francuskiej.

wydały się  podejrzane i przeprowadzając do­
chodzenia, stw ierdziły, że w wytwórni Meh­
lera  n ie  było żadnego włam ania a  tym  sa­
mym i kradzieży butli. Mehler natomiast, 
będąc ubezpieczony na sumę 3 tysięcy złotych 
upozorował włamanie, pragnąc w ten apoeób 
uzyskać pokrycie rzekomych s tra t z ubezpie­
czenia. Sztuczka się  nie udała, a sprytny 
destylator odpowie przed sądem za usiłowa­
nie wprowadzenia w  błąd władz bezpieczeń­
stwa.

W  Berlinie odbyła sie konferencja towa* 
rzystw komunikacii powietrznej w sprawie u 
stalemia rozkładu lotów na liniach międizynajro 
dowych w  tegorocznym okresie letnim (od 4 
kwietnia b r j .

W kotierencii traiefi udział przedstawicie'® 
towarzystw komunikacji powietrznej 24 kra 
iów Polskie lotnictwo komunikacyjne repre­
zentowali: kpt. Z. M Piątkowski, kierownik 
referatu j>olitvczno'prawoes:o departamentu rot 
nictwa cywilnego w ministerstwie komunikacji. 
m ż  W . Makowski, dyrektor P L. L „Lot i  
jnż. L. Zejfert wicedyrektor „Lotu

Polska sieć komunikacji powietrznej obej­
mować bedzie w tegorocznym okresie lenu.n 
następujące szlaki międzynarodowe: W arszawa
— Wilno — R ysa — Tallin — Helsinki (dotych­
czas tylko do Tallina). Warszawa — Lwów ~- 
Czenjowce — Bukareszt — Sofia — Saloniki
— Ateny — Rhodos — Tel Aviv (dotychczas 
tylko do Aten), oraz Warszawa — Poznań — 
Berlin (lmia ta obsługiwana będzie jak dotyctr 
czas łącznie z Deutsche Luithansc)

Ponadto przewidziany został rozkład lotów 
dla szlaków W arszawa — Kraków — Buda­
peszt i Warszawa — Kraków — Wiedeń — We 
neCja — Rzym. Ostateczna decyzja co do uru­
chomienia ty jli połączeń zapadnie jednak doisie 
ix> po osiągnięciu porozumienia miedzy kraja* 
mi. Ponad którymi linie te maja przebiegać. 
Sziak te maja być obsługiwane przez .Lot >3- 
ozrie z zainteresowanymi towarzystwami za* 
granicznymi

Za zntarc M M  mini
7  miesięcy więzienia

R ybn ik ,  3 lutego. 
Zamieszkały w  Rydułtowach górnik P a­

weł Moskwa oraz jego żona A lojzia, zasiedli 
w ubiegłą sobotę na ławie oskarżonych przed 
Wydziałem Zamiejscowym Sądu Okręgowego 
w Rybniku za staw ien ie oporu czynnego 
strażnikom granicznym . J a k  z aktu oskarże­
n ia w ynika wspomniane małżeństwo zostało 
przytrzymane w lipcu ub. roku z przemytem 
przez dwóch strażników. Poddano ich rew i­

zji. Wtedy Moskwa staw i! strażnikom czyn­
ny opór i jednego z nich uderzył kilkakrotnie 
w twarz, a  jego żona podstępem uzyskała ze­
zwolenie w yjśc ia  na bok drogi i porzuciła do 
pobliskiego stawu k ilka przemyconych paczek 
tytoniu i puddingu.

Sąd po przeprowadzeniu rozprawy skazał 
osk. Moskwę na 7 m iesięcy bezwzględnego 
w ięzienia, газ jego żonę skazał na 1 m iesiąc 
aresztu z zawieszeniem wykonania k ary .

„Hiszpański As”
mów Zjedboczonych aresztowała w I wykorzystywał swe znajomości < 
•jvmeso starszego mężczyznę éred- nia różnych förm i  osob prywati

Policja Stanów Zjedboczonych aresztowała w 
Hollywood pewnego starszego mężczyznę śred­
niego w®ro®tu, który od dłuższego czasu nie­
pokoił rodziców dzieci występujących w filmie 
żądaniami okupu i  pogróżkami uprowadzenia 
małych aktorów i  eław ekranu. Między innymi 
pogróżki takie otrzymali rodzice hhirley Tem­
pie. Aresztowany, nazwiskiem Sayie Harris, 
przesłuchiwany przez policję oświadczył, iż 
chciał w ten sposób bez większego trudu dojść 
do pieniędzy.

Jak  wykazało- śledztwo, Harris ma za sobą 
poważną przeszłość kryminalną.

Jako akwizytor ogłoszeniowy jednego z pism 
amerykańskich dopuścił się szeregu nadużyć. 
Specjalnością jego były wymuszenia. Jako ek- 
wizy-tor Harris zaznajomił się z ciemnymi stro­
nami amerykańskiego życia dziennikarskiego i

■wykorzystywał swe znajomości dla szantażowa­
nia różnych fürm i osób prywatnych, podejrza­
nych o machinacje nie zawsze zgodne a  kodek­
sem karnym. W ten sposób przez kilka Lat za­
rabiał około 60.000 dolarów rocznie. Ostatnio 
interesy jego szły coraz gorzej. Od dwóch Jat 
Harris kontentować eię musiał dochodem rocz 
nym z  mętnych źródeł, nie przekraczającym 
4000 dolarów. Przestępca, jedna z pospolitych 
płotek amerykańskiego św iata podziemnego, 
staczał się  w hierarchii przestępczej coraz niże, 
i ostatnio chwycił się naiwnego środka wymu­
szeń, żądając od rodziców dzieci występujących 
■w fiknie okupu w wysokości 6000 dolarów w 
starych banknotach 5 i 10 dolarowych. W prze­
ciwnym razie groził uprowadzeniem dzieci. Na 
tym wpadł. L isty swe Davis Harris podpisywał 
„As hiszpański“. Asa osadzono w więzieniu.

Opłaty stemplowe 
od podań

Na podstawie wykładni ministerstwa skarbu 
ustawy o opłatach stemplowych ministerstwa 
ępraw wewnętrznych wydało okólnik do wszy 
stkich wojewodów o opłataih stemplowych ta  
świadectw potrzebnych kandydatom na ocoot- 
Lików oraz osobom starającym się o przyjęcie 
do szkól wojskowych

Okólnik ten wyjaśnia, że zwolnione od opłat 
stemplowych то га  być nastepuiace śwjadec* 
twa: poś\sdadczenie obywatelstwa polskieso, 
metryka oraz świadectwo nienagannego prowa 
dżem  sic. zalegalizowane przez powiatowa 
władze administracyjna — z warunkjem JednaK 
«dy 1) petent w podaniu, którym prosi o w yda' 
ni« świadectwa, oświadcza, ie  świadectwo jest 
mu potrzebne, calem uzyskania przyjęcia do o‘ 
chotniczej służby wojskowej. 2) petent w ro­
ku kalendarzowym, w  którym P ean ie  zosta­
ło wniesione, kończy bądź 18 bądź 19 bądź л> 
rok życia

Ząsady te maia również zastosowanie o ww 
dainie świadectw potrzebnych osobom, staraj-i* 
сущ sie o orz у i ecie do szkól wojskowych 
kształcących na oficerów zawodowych, łub uo 
szkól wojskowych, kształcących na podofice­
rów zawodowych, oraz do świadectw w>da 
nych ia  skutek takich podań z następującymi 
zmianami: 1) uwolnienie od opłat rozciąga 6 « 
nie tylko na podania i świadectwa tej treści, ja­
kie sa wymienione wyżej lecz też ia  podania 
o wydanie wyciągu z ksiąg ludności oraz na 
wyciągi, wydane na skutek takich podań. 2) u‘ 
wolnienie dotyczy kandydatów na odicerów, 
kończących w rokit kalendarzowym, w którym 
podania zostało wyniesione, rok życia nie niższy* 
niż 17 i  nie wyższy, niż 21 oraz kandydatów 
na podoficerów kończących w roku kalenda­
rzowym. w którym podanie zostało wniesione, 
rok życia nie niższy niż 15 i i.ie wyższy nż 17

Kto raz skorzysta! z komunikacji 
powietrzne] zostaje jej stałym zwolen­
nikiem.

e*4c W eneck i w  R z ym i e , s i e d z ib a  » r e f f w ö M  X.:ussoHuiegot i<i leil». reflektorów.*
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narciarskich o mistrzostwo Polski rozegrany 
został otwarty konkurs skoków o nagrodę 
P. Z. N. Wyniku tego konkursu oczekiwano 
e zainteresowaniem. Do konkursu stanęło

w ' S i Ä ^ w ' ^ Ä S  S U S S S 'E ’L S  .“ V S f * Cœd™ 1
;«i? td d A  o miułraostwio Polaki ггае тавд  p ^ w k te i,*  f c r t * S ? Ä l S

me chodziło o tytuł mistrzowski skoki będą 
aJruzsze. Jatk było do przewidzenia konkurs 
wygrał Stanisław Marusarz, który zadziwi 
potęgą odbicia i dynamiką lotu, Bronisław 
Czech, który zajął drugie miejsce, opanowa­
niem stylu. Poza tym bardzo dobrą forme 
i etyl wykazali zakopiańczycy Schindler, Ko- 
tesar oraz śląscy zawodnicy Kożdoń (Watra 
Cieszyn) i Kożdniń (S. K. N. Katowice). 

Wyniki konkursu są następujące:
1. Marusarz Stanisław (S. N. P. T T 

Zakopane) skoki 51,5 i 52,5, nota 230,1.
2) Czech Bronisław (A. Z. S. Kraków),Vi Л Q i Л П nm '

SLAVIA RUDA — T. S. SZOPIENICE 
4:1 (3:1).

Drużyna szopfanlcka musiała tyotji razem u" 
zmąć wyższość swego przeciwnika. Szopieni- 
czawie. czując Jeszcze w kościach niedzic'ny 
mecz z Ruchem, nie stanowili dla Slavij poważ-
ne®ro przeciwnika. Gra, mimo ciężkiego terenu i —t  u * ™  » iw is i a w  
byifa iednak ciekawa Goicie tylko do przerwy I skoki 48 i 49, nota 221 ,9. 
stawili opór gospodarzom, po przerwie n a to l 3. Kolesar P iotr (W isła Zakopane) sko- 
miast opadli na silach i pozwolili gospodarzem I ki 45 i 46,6, nota 209 9 
na całkowite opanowanie gry. Bramki uzysk?- Л r„ /пт- i  r, ,
îa  Slazia przez Zawieruchę (2) Kulika i San«* [47  s  ^ !  . * r  on,?-? Zakopane) skoki 
sa. a goście przez В er e era Sędzia te-m сплн-^-1 ’ 1 ’ nota 209,7.sa. a goécie przez Bergera. Sędzią tego spotka 
nia był p Pietruszka

BRADDOCK WALCZY Z LOUISEM
Bokserski mistrz świata wszystkich wag 

Braddock zgodził sie walczyć ze słynnym mu­
rzynem Louisem o tytuł mistrzowski w czerw- 
cu bież roku. Mecz odbył by się w Chicago. 
Ponieważ na dzieli 3 czerwca br wyznaczony 
Jest mecz. o mistrzostwo. Braddocka ze Sc’ime- 
ringiem przeto mistrz świata zażadał od kom!* 
sii nowojorskiej, aby przedłożyła ona spotkaj ■:с 
z bok ser em  niemieckim na nóżnieiszy tertn'n 
.Gdyby komisja nowojorska propozycji Bra^ 
docka nie zaakceptowała Braddock mimo to 
zrezvgnowalbv z meczu ze Scbmelllngiem d r  
cyduiac sie na utratę złożoue] kaucji 500'do'a' 
rowei.

PIŁAT NOKAUTUJE CHOME
W  Łodizi odbyła sie eliminacja pomiędzy buki

S- Gut-Szczerba (Wisła Zakopane) ekoki 
|46 1 47,5, nota 208,3.

6. Kożdoó (Watra Cieszyn) skoki 42,5 i 
45, nota 201,00.

. , 7. Kożdruń (S . K. N. Katowice) skoki 47 
1 44,5, nota 198,7.

8 . Wnuk Mieczysław (W isła Zakopane) 
skoki 44 i 45,5, nota 197,1.

_9\ Ja racz  Józef (W isła Zakopane) skoki 
46,5 i  42,5, nota 197.

10. Wójcicki (śm igły  Wilno) skoki 44 
43,5, nota 192,5.

11. Dawidek Jan  (S . N. P. T. T. Zakopa 
ne) slkoki 43 i 43,5, nota 191,8.

12. Sowiński Stanisław  (Podhal^T . N 
Nowy T arg) skoki 44 i 42, nota 191.

13. M arusarz Jan  (S . N. P. T. T. Zako­
pane) skoki 38,5 i 43, nota 189,7.

14. Słowik Michał (W isła Zakopane) 
skoki 43 i 38, nota 188,1.

15. Bobowski (W isła Zakopane) skoki 42 
44,5, nota 187,1.

Na wyniki konkursu wpłynęła ujemnie
lirua ra :tun» o lr fA « «  . . . . .___ .*i_ __ .

sław Marusarz i Jan Schindler uz
gości po 55,5 m, b ijąc rekord, za co otflf 

rodę z firm y Jankowski z Bielsfo-nagrodę _ ___________
Jednocześnie odbył s ię  konkurs P0

dla juniorów, który w ygrał Daniel KrWV&t een ■, 
ski (S . N. P. T. T. Zakopane) skoki S9 
nota 221,5 przed Tajnerem (W atra Cied1 к p wci: 

!,k i 34,5 i 36,5, nota 212,8. ы  • :gl
Wieczorem w szkole powszechnej *  G!;T Się z 
h odbyło się uroczyste wręczenie D̂ f t5 n-rw.sz,eś
h lû rr КЛ 1/-W! i ^  ̂л -  1__ 1____1____  alfAlffl*1 I4 IllCWlplû

, Przem 
& S-te ; 
0 misti 
farcie 
: i zako 

F  Przed g< 
.Powadzi 
śki. p0

stopnie,

к о г ^ 8к о ^ ? 5 з Т ) РГшОШ'Ь0 Pt°biCi e j S m a T  K o lL l r ^ S  n a ftę p n S  4 i  komu skoozni (53 m ). W próbie te j S tan i-jków  otrzymało żetony P. Z. N.

. " — ' «*v w M U juavja и и ш ц
serami wasri cieiklei Pflatem I Choma o mW I r eww.łV'c w  przededniu wielkiego. obiawienie пз firm
see w reprezentacji Polski na mecz z Niemcami wydarzenia sportowego — przed meczem n i  l  tin? arnentie bo^su węgier-
w DortmuŁdzie Choma który przed tygodniem bokserskim В. Т. K. Budapeszt — PnfŹt? } S - 01ach wa-'«ący w wadze półire-
fflnakautowaił Węgrowskiego, oświadczy], że u- nv К S u  aaPeszt lo licy j- dmei. mer rł„,„l, —  ------------ •

7 ----  . aiui.y urzea lyiKoan
»noikautowaił Węgrowskiego. oświadczył, że u 
waża sie obecnie za lepszego od Piłata i miej' 
see w reprezentacji Polski na mecz z Niemca-
mi. należy sie lemu! z uwagi na to , że jest to  bezwzgled-

PZB na podstawie wyniku Chomy z Wę- nie naplepszy bokserski zespól stolicy nad-

** V»M к/ Lii/. ̂  1  ̂  ̂1 / W j M
ny K. S. Katowice. Mecz ten urósł do roz­
miarów sensacji, bowiem В. Т. K. Buda­
peszt, z uwagi na to, że jest to bezwzględ-

jrrowskim » м ш к ж  к юга przyuio- 1 uunaisKiej ,uważać
*ła zwycięstwo Piłata nad Choma w d ra î'e i m iasta Budaneszm 
rundzie przez к. o Piłat zwyciestwem tym prze* -  Budapesztu 
frreslil wszeltoe wa-drî eje Chora y î udowodnił 2e 
w Polsce nie posiada przeciwnika

ZWYCIĘSTWO I PORAŻKA ŁOTEW­
SKIEJ DRUŻYNY W WARSZAWIE
W miedziele Późnym wieczorem zakończyły 

sie w Warszawie międzynarodowe zawody 
gier sportowych pomiedizy drużyna ryska US a 
warszawskim AZS.

W koszykówce kobiecej Łotyszki w meczą 
rewanżowym wygrały z AZS 28:21 (12:10) a w 
siatkówce kobiecej AZS pokonał ponownie U. 
o ć . i  110:0 7:15. 15:10}

P rutgi b a t ж s łv

Nazwiska, które reprezentuje B, T. K., 
to bodaj najlepsi pięściarze Węgier.

Kiess w wadze muszej, to stary repre­
zentant tej wagi, jest kilukkulemim mi­
strzem Budapesztu. Szabo — nazwisko, któ 
re elektryzuje całą Europę; ponad 3U razy 
reprezentował barwy swego kraju, zdoby­
wając najzaszczytniejszy tytuł jaki może 
płżypasc w udziale bokserowi — mistrzo­
wi Europy. To chyba świadczy o jego wa-

V V  1 w ,ze ^kkiej reprezentuje B.
' K. Kaltenecker, uchodzący niemal za

cacn oaDyto się uroczyste wręczenie t0 ".»«1 
za bieg 50 km i specjalny konkurs s k o ^ .. “1е̂ 1е1е 

Za bieg 50 km nagrodę honoroff? l|'v ’.>‘.Ze'wain 
.. >kój“ otrzymał Czepczor Ja n  (S. K. N-*J 
towice). Poza tym nagrody otrzym^; 
widek, Wowkonowicz i S ikora Józef \  
stępnych zaś 8 zawodników otrzymało №4 ^  dawnv 
Polskiego Związku N arciarskiego. , Techn

W wyniku specjalnego konkursu ^  ^ t a w S  
honorową nagrodę (puchar P. Z. N-) f i  Ь» л / 
mał Stanisław  M arusarz (S . N P. T. w ,6 Pan 1

temperatura, "któw"wyBoeibTГ ‘w iś k  plus” 3 po lsk iego  T o w a rîg  [:.
stopnie. Tatrzańskiego oddział w Katowicach .• * 45 V*

- • ! mał Bronisław Czech. Nagroda P. 2. Щ i.^tiukov4.------- 1 ГГ.,---------- , ? . nff0dt/ «ü?4
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ff PRZEDEDNIU MECZU
В. T . K . Budapeszt — Policyjny K. S. Katowi«

darzenia sporloГеко^— I S Ł T ™ , " !  firiVamencie boksu węgier- zobaczymy 4 pary młodych b o b ^ J
walczących o zaszczyt zaliczenia siędniej, jest dwukrotnym mistrzem Węgier. 

Pozatem walczą .eszcze Erdös, Ker.ary i 
Benasi.

Bokserzy В. Т. K. przyjechali do Pol­
ski obarczeni wielką misją; mają jak najle­
piej zaprezentować boks Węgierski. (W 
^  arszawie zremisowali 8:8). Ogólnie wia­
domo, że Węgrzy, naród liczebnie od nas 
daleko mniejszy, w boksie stanovvi potęgę, 
i kroczy na czele państw, u których boks 
zajmuje dominujące stanowisko w sporcie.

Mecz В. Т. K. Budapeszt — Policyjny 
К S. odbędzie się jutro 4 bm. w Katowi­
cach w sali Powstańców o godz. 20.

Program zawodów został rozszerzony 
przez dodatkowe walki; będą to finały in­
dywidualnych mistrzostw młodzików, dla-

n  ri'« «-лA / ..' -1 . .__■ w ;  •

ty bokserów śląska.
Program zawodów jest następuj'^’ ̂  

wymienieniem Węgrów na p ie i^ H  
miejscu:

Kiess — Kotas, Benasi — Pawlica-.^* 
bo — Morawiec, Kaltenecker — C‘fü 
Olach — Wiechuła, Mandi — Renib^ ' 
Ei dös — Chudzik, Asch Kenazi —  ̂ „ 

Ponadto odbędą się, jak już zazn^ 
Iiśmy, 4 walki młodzików, a mianowtfi{,_ 

waga piórkowa: Pech — Uszok, obaj 
P K. S. Katowice,

'W .
ij p* . ) ’ 

^ckow

îSder
?  polst
i 3) m

'rzewsk
>4^  bies
д а П  wP K. S. Katowice, /

waga lekka: Różański — Magiera, °W . 5
: P. K. S. Katowice, . Ç W

waga pôls'rednia: Brychlik — G b «^ f 
obaj z Z. S. Katowice, ,t —i

waga ciężka: Kociuba P. K. S. K^0*1' I 
~  Eneiel TTT S|a« a R ,,^ , 4  ?,.УП;

!°Wice)

Już po mistrzostwach..
p  « t - Œ Ü Î  Ä f f  S K E V “ *

ä ä ä - s  s snnacji został po raz trzeci z rzędu nie w vm r. kim
.. " — -----— —w*** * W дишо!1

nacji został po raz trzeci z rzędu nie wyczer­
pany Bronisław Czech (A. Z. S. Kraków). 
Najwyraźniejszy jego konkurent Stanisław 
Marusarz musiał się ratować trzecim miej­
scem ze względu na słaby wynik w biegu do 
Jcombinacji. Nie pomogły nawet brawurowe 
ekoki> które nie dały takiego kapitału punk­
tów, zęby zdystansować Czecha. Walka je- 
dnak była równa. Czech ustępował wpraw­
dzie Marusarzowi w długości skoków, ale 
wygrał 18 km, mając handicap w dalekim 
numerze startowym. Poza tym na uwagę 
zasługuje _ fakt, że „rodzina" Marusarzów 
znalazła się rasem , zajmując miejsce od dru­
giego do czwartego w kolejności: Andrzej. 
Stanisław, Jan.

Stanisław Marusarz zdobył mistrzowski 
tytuł_ w skokach w konkursie otwartym, wy­
kazując się  ̂doskonalą formą, odbijająca od 
reszty współzawodników. Gotuje eie on je- 
szcze na mający się odbyć w ramach mi­
strzostw specjalny konkurs skoków w Łaba- 
jowej w dniu 2 lutego.

Osobno należy omówić rolę zawodników 
śląskich w XVIII „międzynarodowych“ mi­
strzostwach Polski. Zacznijmy od stwierdze­
nia, ze Czepczor Jan  jest rewelacją tych za- 
wodow. W osobie jego objawił się nowy 
wielki talent, wymagający dobrej opieki. 
Czepczor, jako biegacz, ma przed sobą otwar­
tą drogę do wielkiej kariery sportowej. Te-

~ » 7----vy,yDi'iuvu I po Wied-
Kim sukcesie, jakim niewątpliwie było dla 
mego zdobycie drugiego miejsca w 18-ce w 
Konkurencji otwartej — wygrał on we wspa­
niałym stylu najtrudniejszą konkurencję mi­

strzostw — bieg na 50 km. W biegu tym 
młody zawodnik śląski miał w pobitym polu 
takich renomowanych zawodników, jak  bez­
konkurencyjny do ostatniej chwili olimpij­
czyk Karpiel, Dawidek, Motyka, Legierski i 
inni. Po Cze pozorze można jeszcze wiele o- 
czekiwać.

Nie sposób nie wspomnieć jeszcze i^L. 
korespondencji o krzywdzie, jak ą  wyi#$ffja 
no organizatorom mistrzostw przez ni 
potraktowanie propagandy. W ten t f fL  
mistrzostwa, które wyłoniły k ilka nowy» 1 :» 
lentów (a  było ich w iele), które odbytf

Aie nawet ogólnie sądząc, ekipa S. K. N. w ^ ś f a ń s k f ^ ^
Katowice spisała się doskonale, zdając prak- niedostateczne obesłanie ich ze strony S°Ci 
tyczny egzamin z wyników przeszkolenia, ja -  Ożywiła się W isk  n few ąS iw ie  p S  
b v r a , i P™ 'd,m H tm 1StWami' E o k l9 3 7  ^  oczekiwania o S ï ï t o r C ^
harcerstwa ^  P- W c h o ° Ł y  w S ^ °  w ‘ Ä 1 Ż

i «  Ä S S . - “ ’ 4 -  f e . f
rzeczą, że świadomość tego nie s t a n o ^ ^  
chęty na przyszłość. Co było p o w ^ j 
względnie kto — iż pozostawiono W ^ m  
S._ К  N. własnym siłom w przygotowy'v3jL  
mistrzostw — próbowałem w yjaśn ić * 
przednim liście z W isły. .

Pozostał jednak niezaprzeczony j 
sportowy.  ̂ (Drobne usterk i, wypływają® „ 
tego, że niektórzy panowie „urzędowali J  
rozegraniu konkurencji — są, ja k  się 

. . .  — — Л. ----------- ’ ’ • ■ 'kni?01

!. K.

^ . w a l

h [ m i ' 
^  ZV

■°raz 

f;»leV -Skl 
% p;e r  
h nan) ; 

•• 3) (

----------------w-
je, w aa'szych warunkach nie do uni 
oczywiście «— narazie!)

W yrazy uznania należą się  o rg a n ik o  
rorn miejscowym, gm inie W isła, S. "  
i zawodnikom. (

Już  po mistrzostwach. Spróbuj111̂ .V ILO y  U ursutsibwacu. oproo ̂  
nauk, jak ie  altąd płyną wyciągnąć odpo"'.1 ^  
nie wnioski i postanówmy usuwać w r®' , 
możności pewne przerosty, unikać nifidc1*’ 
gań i dbać o nadanie jednolitego wyrazu 

jłości imprezy o takim  d iarak terze jak  A1?, 
j dzy ii a rodowe M istrzostwa Polski w nąrc* 
Stwie. Niech XIX Międzynarodowe 
stw a Polsiki w r. 1938 (pewnie będą w b. « 
nicy, albo w Zakopanem, 1эо tam s i?  J 
„dziwnie“ udają) — będą naprawdę — i?  
dzynarodowe. B- №■

S vo rt narciarsk i zna jdu je coraz w i ę c e j  zwolenników , którzy p iln ie ćm cz ą  pod okiem za-
w od ow y ch  tren erów .

, —
i; Konic 
heften
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jjy Przemyślu rozpoczęły się w ponie- 

5-te zimowe lekkoatletyczne za- 
? o mistrzostwo Polski.

^warcie zawodów było bardzo uro- 
J r te i Zakończyło się defiladą zawodni- 
Ù r̂zeĉ  §en* Borutą Spiechowiczem. Pa- 

iiA ,..?r,°wadzila Wajsówna, a panów — Ku- 
defiladzie mjr. Gross złożył 

iki 39 i»^ i ?eo- Borucie-Spiechowiczowi, a Ku- 
a Ciee^hp Wc4 gnąl na maszt flagę państwo- 

Ho odegraniu hymnu narodowego roz-
ej $  i r  za,wody.
aie riîf' t. erWszego dnia ukończono stosunko- 

^ 4n-leW’ê e konkurencyj, gdyż odbywały 
roffa ^v^2cyażnie eliminacje, przedbiegi i mię- 

2 osiągniętych y/yników na uwa- 
yffl8" , j . ‘lluguje nowy rekord Schneidra w sko- 
,ze/ fetó! J j  ̂ CZcei który wynikiem 3,87 m. pobił 
310 ^  [dawny rekord o 3 cm.

Suski CPKS Warczawa) 2,88, 5) Hofmann I wice) 9:57 przed Rakoczym (Pogoń Kato- 
7л7 с S  U ice) 9:58, a w drugim przedbiegów Ce-
( Bieg “ »“ Й  m panów wygrał w  pi«r- lewski ^ 6  *
w szym  przedbiegu Orłowski (KPW K ato-» Kucharskim (Pogoń Lwów) 9.55,6.

N.) ott̂ | się następująco:
T. T. ^ Pań na 50 m: przedbieg 1 — Chrza'

v a I.:.., (Warsza va) 7,3, przedbieg 2 — Lu-
cb Ą  l w.na (AZS Poznań) 8,3, przedbieg 4

j, t*JnikAwna (Strzelec Lwów) 7,3, przed-
■ “ 4 — Staruszkiewiczówna (Sokół Gru- 

i
' t & S *

sa*
ica, S**

izn_ 

obsj *

i. ■■•■‘У rekord o 3 cm. 
echniczne wyniki pierwszego 
“Stawiają się następująco:

J e  ­

dnia

Ъ и
PtJiu- egu Pan°w na 50 m rozegrano 11 
?«cK Zwyciężyli w tych przedbie-
л? Oîstemiiarw ôTu-nHnîr.v: Łoouszvński
W I  A w ydęzy ll W tycn  priCUUib- 
(ju n.aslępujący zawodnicy: Łopuszynski 
!v QJa Warszawa) 6,4, Śliwak (Soko 
tj ? ) 7, Trojanowski (AZS Warszawa 
(4  °pek (AZS Poznań) 6,6, Sokołowski 
tj r ^oznań) 6,7, Danowski (AZS Lwów, 
Vk,^rzaßowski (AZS Lwów) 6,4, Orle- 
i Jb ^°goń Lwów) 6,6, Danecki (KPW 
ц  6,5, Marcinkowski (PKS Warsza-

t “0 m przez płotki pań. Zwyciężyły w 
K ^ y m  przedbiegu Orzełówna (KPW 
fe^ lCe) 9 sek., a w drugim przedbiegu 
“J1£*ska (Sokół Grudziądz) 9,2. 

fia,; czucie kulą pań odbył się od razu 
Vn ^yciężyła Cejzikowa (AZS Warsza- 
1 LU»66 m, 2) Wajsówna (Boruta Zgierz) 
jjp' 3) Sadowska (Warszawianka) 11,40: 

^ckowska (Sokół Grudziądz) 10,14.

Czy Dąb weidzie do klasy A?
Dąb — 09 Mysłowice 3 :1  (0 :1  — 2 :0  — 1 :0 )

„  . . m-о 1РЧ7П7е wiecei przybrała na
W niedzielę odbył się w  Katowicach pierw­

szy finałowy mecz o wejście do k lasy A. trra 
nie należała do ciekawych, była typowa w al­
ka o punkty. Obie drużyny grały ostro, w  na­
stępstwie czego doznał nawet gracz Dębu Da­
le w trzeciej tercji kontuzji, tak że Dąb zmu­
szony był grać do końca zawodów z czterema 
graczami. Mecz rozpoczął się sensacyjnie, bo 
już w pierwszych minutach drużyna Mys o- 
wic zdobywa prowadzenie przez Fry chla i wy 
nik 1 :0  utrzymuje się do połowy drugiej tercji. 
Dopiero generalny zryw drużyny Dębu przy­
nosi dwie bramki których strzelcami byli Kny 
ciûski i Arlt.

Odtąd gra jeszcze więcej przybrała na o- 
strości, a każda z drużyn dąży do zm iany w y­
n iku; udaje się to Dębowi który przez Kny em­
skiego zdobywa trzecią bramkę.

Sędziowali pp. Ludwiczak i Mikuła. Pu 
bliczności 400 osób.

Mecz rewanżowy który odbędzie się w  naj­
bliższych dniach w  Mysłowicach zapowiada 
się interesująco. Drużyna mysłowicka na 
swym terenie będzie dla Dębu równorzędnym 
przeciwnikiem to też zwycięstwo Dębowi nie 
przyjdzie łatwo.псы uvwc uiarnm i przyjdzie łatwo,

ciûski i Arlt. y

Kto zdobędzie poitisp Dmiisii iii roliii 1037? |^ » ä 7̂ " ' ^ 5ä - .p .
• • qfrpfie amerykańskiej Stany Zjednoczone Au- wodu kontuzji.

FŁoiricjfi hlirÎ7.i illż T l Æ r S l  s K !iea  przyniesie**zwycięstwo Australii. | ° WresZcie w

PRZED  M ECZEM  B O K SE R SK IM  
PO L SK A  —  NIEM CY

Wyznaczone na 14 lutego międzypaństwowe 
zawody bokserskie Polska — Niemcy w Dortmun­
dzie wywołują wielkie zainteresowanie nietylko 
w Niemczech, lecz również w Holandii i Belgu, 
skąd wybierają się specjalne wycieczki. Jakkol­
wiek Niemcy liczą na zwycięstwo, to jednak sta­
ranne przygotowania bokserów polskich niepoko­
ją Niemców, tembardziej, że bokserzy niemieccy 
nie przeprowadzili obozu treningowego.

Zdaniem fachowych sfer niemieckich, zwycię­
stwo Niemców nie przyjdzie łatwo.

Niemcy rozegrali dotychczas Z Polską 7 spot­
kań. Poza jedynq, porażką z Poznaniem pozosta­
łe wygrały Niemcy. Niemcy wystawią na mecz 
w D o rtm u n d z ie , najsilniejszą drużynę, opartą na 
trzonie olimpijskim: Runge, Kaiser, Murach i 
Vogt.

FIN AŁY M IĘD ZYN ARO DOW YCH 
M IST R Z O ST W  NIEMIEC W  TEN ISIE

BREMA. W niedzielę zakończone zostały w 
Bremie międzynarodowe mistrzostwa Niemiec w 
tenisie, rozgrywane w hali krytej. Rozgryw i 
łowe dały wyniki:

W grze pojedyńczej panów von Cramm po o« 
nal Henkla 6:4, -6:1, 3:6, 6:3.

W grze pojedyńczej pań Sperling wygrała z 
pogromczynią Jędrzejowskiej, Niemkę Zehden . , 
6*2

W grze podwójnej panów para Gramm •— Hen­
kel pokonała parę Fischer — Metasa 6:2, 6 : ,

W grze mieszanej para Sperling-Henkel 
grała bez walki, wobec niestawienia się P^eciw- 

. ii _i_m nrrła «łartoWtLĆ Z PO*

oprawa --- -
puchar Davisa budzi już obecnie duże zain­
teresowanie w kołach fachowych i znajduje 
szereg omówień na łamach prasy zagramcz-

ne^Na marginesie tych omówień zacytujemy 
opinję Borotry, który twierdzi, że najlepszym 
tenisistą nadchodzącego sezonu tenisowego
będzie amerykanin Budge, niewątpliwie _
zdaniem Borotry — silniejszy od Cramma.
Ale — mówi Borotra — jeden tenisista nie У 
gra pucharu i  dlatego sądzi, że spotkanie

stralia przyniesie zwycięstwo Australii. I Wreszcie w grze podwójnej РаЛ р^га у2®*
z a l m  francuskiego Anel l ,  nie i.w? .  -  Z .M «. P * - . »  P . «  S p „ .,»B

jest bez szans w pucharze Davisa, mimo utra- ke 6:0, 6.2.

^  ™  Щ  RAID K O LE JO W O ’N A R C IA R SK l
wójnej angielska para zawsze ma szanse zwy- Urk>p na nartach spędzić można, b ^ r a c u a a i  
cięstwa z każdym przeciwnikiem. w Raidzie kolędowo * naraarshm . ktory^ ^

1937 r. będzie — Budge.

StlX skoku 
C e‘der (Pogoń К

►«с июли о tyczce zwyciężył 
(Pogoń Katowice) 3,S7 (nowy re-
L*\ Tri -1- / Л VC

gra puciiaru 1 --- -

Francuzi zwyciężyli w  raidzie
do Monte Carlo

Międzynarodowy raid automobilowy do Monte j górna -  Mazurek, zajmując 2ł miejsce w klasy.

Ä  S Ä *  £& S Ä  “ S Ä

• »  pobkïj^6 2) Klemczak (AZS Poznań) 
:n. hr' ^  Maciaszczyk "  * " т ' ' ,ч "(Sokół Łódź) 3,56, 4)•r iviaciaszczyK ^dokoi L u u t; o, 

^ewski (Polonia Bydgoszcz) 3,50.
w h i e o - , , ____i__ __ _ СП m  nrtP-Tw '  yi. °legu panów na 50 m przez plotki 

". 'I («о3?  w pierwszym przedbiegu Haspel 
1, Cbf^wów) 7,5, w drugim — Oszast (Cra- 

!̂t a w trzecim Schneider (Pogoń
; b >  ^ ice.) 7,9.

^iędzybiegach panów na 50 m zwy- 
Гato '̂ С  w poszczególnych biegach odnieśli: 

f/^yński 6,3, Hanke 6,4, Chrzanowski 
Sliwak 6,5, Trojanowski' 6,2, Danow-
W*

Pjt, ttliędzybiegach na 50 m przez plotki 
Ц ^ zwy cięży li: Niemiec (Pogoń Lwów) 

vraz Sdmeider s  sek.
%  .s^°^u w dał z miejsca p_anów_, w fi­
l’d, Pier-wsze miejsce zajął Rejewski (AZS 
J ^ an) 2,89, 2) Schmidt (AZS Poznań) — 
'^3) Chmiel (Pogoń Katowice) 2,P° ^

--- . ..
Begue-Quinlin 852,20 pkt Drugie miejsce zajęli 
również Francuzi: Massa-Mehe 851,70 pkt Na tez 
cim miejscu -  ekipa rumuńsko-francuska Zamfi- 
rescu — Trévoux 818,75 pkt.

Pierwsze miejsce w kategorii wozów małych 
zajął Włoch Villoresi — 842,15 pkt.

Z ekip polskich najlepiej wypadła załoga Za-
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Mistrz Polski Finkelstein bije mistrza świata Czecha Kolara
1 . ^  ___  ar»,rriî« owacia —  В

w  poniedziiałek rozpoczęły się w Baden 
pod Wiedniem m istrzostwa św ia ta  w  tenisie 
stołowym. Pierwiszego dmia Polska rozegra­
ła dwa spertikania, b ijąc  A ustrię 5 :4  i prze­
grywając nieznacznie z jednym z najlepszych 
Sspołów świata Czechosłowacją 3:5. . Sen- 
sacia tego meczu było zwycięstwo mistrza 
Polski Finkebteina nad mistrzem świata 
ПяесЪет Kolarem 21î11i 21.13.

Inne w yniki w  rozgrywkach panów przed­
staw ia ją  się  następująco: W ęgry — Niemcy 
5-0 B elg ia  — Niemcy 5:4, Ameryka 
S t a u d a  B :l, Rumunia -  L itw a 5 :3 , A ustria 
— Jugosław ia 5 :3 , A nglia — E gipt 5 .0 , Wę-

dn'lowa turę Kociasc
fotel na kotach -  który dale t u r y s t o m y ^ o  
noclezi wygodne i sale restauracyjną, ale tak-e 
sale dancingowa, wagon kąpielowy oraz wa 
? m  S S S u  (reiwracle). Poci« 
koleino Worochte. Sławsko Krynicę. Zakoi>ą.ią 
i Wisłę Podróż odbywa sie noca._ dzień .est 
wykorzystany w pełni na wyciecz]ki Narсш_о 
oczywiście wyruszają na^nartech. ran ei _

k w a lS ^ M y c h eiiMTidaorów,

s s ä s s k s  S S S Ł  «
tylko przejazd * noclegami, ale także к ampler.ie
wykwU-toe wyżywienie W nazd pocugiuii 

_________  . raidowym -  Jest najl^szym  sposobem »P W «-

w Krakowie ul. Piłsudskiego 13 oraz wszysU-e 
oddziały biura podróży Orbis 1 Wagons Ш  
Cook

T Y M  RAZEM  ZW YCIĘŻYŁ VINES
W .poniedziałek odbył sie w Miami Beach ' ' i  

Florydzie nowy pojedynek pomiędzy Berrym a 
Vinesem Tym гаш п zwyciężył Vines 5.7. 7— 
6:4.

acji uguiiwj. . ,
Borowik zajął 30 miejsce — 829,25 pkt 
Osada Marek — Jakubowski (o51,05 pkt.) za­

jęła 80 miejsce w klasyfikacji ogólnej, a -4 w kla­
syfikacji małych wozów.

t  - • • * -iŁ!- "
sze
Schell-Dreyfuss,

e ry  — Anglia. 5 :0 , Czechosłowacja B elg ia 
5 :0 , A m eryka L itw a 5 :1 , W ęgry —  B elg ia 
5:0, Czechosilowacja — Niemcy 5 :2 , Jugo­
sław ia — Rumunia 5 :3 , F ran c ja  Egipt 
5:4 .

W rozigrywkach pań w yn ik i były nastę­
pu jące: Ameryka — F ran c ja  3 :0 , Niemcy •— 
Rumunia 3 :0 , W ęgry — B elg ia 3:0, Czecho­
słowacja -  A n g l^  3 :2  (w ramach ^ g o sp o -

N O W Y ZARZAD K. S. R O Z W O J 
K ATO W ICE

W  niedziele, dnia 24 stycznia br. odbyîo s.4 
w oke zebranie KS Rozwój Katowice, na któ* 

_ rym wybrai.o nowy zarząd w osobach p. P. •
słowacja* — A nglia 3 :2 (w ramach tego spo-1 Ra-nodl Karoi _  prezes, Krzyżowski S tadst w
tkan ia Angielka Osborn pokonała caechosîo-1 sekretaTZ Wackerman Ещдше! -  kro^-
wacką m istrzynię św ia ta  Kettneroyą 21_ .li, Rum Brunon — skarbnik Korespondencie
Г 5Ч  21̂ 7 ) ' Ж  » » r t e  pod p r ez e sa  RaMV

З:»8“ *  I « to  №  Katowice, ol. Я М

Mistrzostwa wzapasach j podnoszeniu ciężarów
1 1 1 1 3 1 1  L V Ü 1 1 1  U  « -------------------—  I  А  2) Czecjlowski powstamlec Zgoda. 3) Ogier

.................zawa* W v n ik l ЛУ z a p a sa c h  d la  n iio ao c ian y  с*Р,»цвС Katowice Ш.

— oie skoków w  G arm isch-Parten- 
zioyciężył N orw eg S igu rd  Räen. Oto 
*u>ment w ręcz en ia  n agrody .

W  Niedziele odbyły sie w Katowicach zawo­
dy indywidualne o  mistrzostwo Śląska w zapa­
sach i podnoszeniu ciężarów w kategor.i В I 
młodocianych w Hall Miejskiego Ośrodka w 
Katowicach

W y n ik i w  podnoszen iu c ię ż a ró w .
Waga kogucia: Klimczok, Powstaniec Siemia

n01\Vaga piórkowa: Gajda KS Dab Katów1 cc 
170 kg

W aga lekka: 1) Syska Powstaniec Zgoda
240 kg ^  ,

2) Janota Slavja Ruda 220 kg.
Waga średnia: 1) Podeszwa Powstaniec Sie' 

miai.owice 245 kg . ,
2) Sala Powstaniec Siemianowice 212,5 kg.
W aga .półciężka: 1) Draszof Powstaniec Sie­

mianowice 235 kg.
Zawody w podnoszeniu ciężarów przeprowa 

dzono według trójboju olimpijskiego, tj. oburącz 
i wyciskanie rwanie i  podrzucanie.

W y n ik i w  z a p a sa c h  d la  m ło d o c ian ych  
(w  w iek u  od 15— 17 la t ) .

Waga musza: 1) Kaształski Streriec ^ d n o  
wiec. 2) Buch Ii к Naprzód Łagiewniki. 3) P.on
tek Naprzód Łagiewniki _ _ ,

Waga kogucia: 1) Brzezina Naprzód L a . « 
wniki 2) Słupka Naprzód Łagiewniki 3) bze e 
Danowski Sokół II Katowice c , .  . .

Waga piórkowa: 1) Korczyk Sokół 
2) Obrączką KS Pokói Nowy Bi-tom. 3) Krajów
ski Sokół II Katowice

Waga lekka: l)  Zgryzek KS Pokoi Nowy 
Bytom 2) Golas Sokół U Katowice. 3) Jac<ota
Strzelec Nowy Bytom . „

Waga półirednta: l)  Jan I>uda KS Pokój No 
wy Bytom, 2) Malcharek Sokaj Imieiin. 3) Po. 
czyk Naprzód Łagiewniki.

W y n ik i w  k a t . „ B “ w  zap a sach .
Waga kogucia: l )  Szuraj Pokój Nowy B y  

tom. 2) Grajcarek KS Dąb Katowice, 3) Kopiec

Strw S a Któ S o w ^ Ul) W  Naprzód Łagiew

mkî. 2) Czecjiowski Powstamlec Zgoda. 3) Ogier 
man Strzelec Katowice III. . .

CbIw 5 “ ^ ‘srKe S “ i Olomb SoMl Kaiowicc 
2) Niesz.porek Naprzód Łagiewniki, 3) UMPKa
KS Dab Katowice Njiki.Waga średwa: 1) Mickiewicz Strzelec Niki 
szowiec. 2) Kluczny KS Dąb Katowjce III, i ) 
Kcserczvik Sokół Imielin . ,

Waga półciężka: 1) Sorek Strzelec Nikiszo 
wiec, 2) Frigero Powstaniec Zgoda

Ogółem brało w zawodach udział 84 zawo­
dników Ponadto przeprowadzono trałow e wal 
ki dla młodzieży szkolnej. Stanęło do tych za 
wodów 44 zawodników

Kierownictwo zawodów spoczywało w re* 
kach kapitai/a SLOZA p. W. Gałuszki Kiero­
wnikami walk byli pp trener Feoldak I И И ( 
mik. Funkcje sed^iow spełniał! PP Wesotow 
ski Gburski Morcinek, Fojt. Kuligów ski L Pifli*
czka.



KlNO-TEATR

B M A  U L I C Yw Piotrkowie

O negdaj na ław ie oskarżo­
nych Sądu Grodzkiego w Piotr­
kowie zasiadał na ławie oskar­
żonych napastliw y pośrednik 
Szlam a Dawid W igdorowicz, 
który brzydko ubiiżył w ielce 
szanowanemu i ogólnie pow a­
żanemu w mieście p. K.

Mimo tego, że obrażony w 
swojej szlachetności przebaczył 
winnemu zniewagi sąd uznał 
winę W igdorow icza za udowo­
dnioną i skazał go na 2 mie­
siące bezwzględnego aresztu i 
100 zł grzyw ny.

Zanieczyszczona krew  może 
powodować szereg rozmaitych 
dolegliwości: bóle artretyczne, 
wzdęcia, odbijania, bóle w w ą­
trobie, niesmak w ustach, brak 
apetytu, skłonność do tycia, 
plamy i w yrzuty na skórze. F il­
trem d la krw i jest wątroba. 
Choroby złej przem iany materii 
niszczą organizm i przyśpiesza­
ją  starość. Racjonalną zgodną 
z natury kuracją jest normowa-

Szukajcie szczęścia na drogach 
prostych

oto wskazan ia dla tych, którzy wogóle 
szczęścia poszukują. Drogą najprost­
szą, prowadzącą do zdobycia fortuny, 
jest nabycie szczęśliwego losu I k lasy  
38-j Lot. Państw w znanej kolekturze


